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Konferencja Moskiewska zakończona 
w serdecznej atmosferze mów pożegnalnych 
Sprawy nieuzgodnione przekazano komisjom

MOSKWA, 25. 4. Konferencja moski 
nicznych zakończyła swe prace o godz 
Ministrowie postanowili zwołać następ 
dzie hr.

Uczestnicy konferencji- czynią już c 
legacja francuska opuści Moskwę w 
ma wyjechać w sobotę.

Z Berlina donoszą, że pociąg specjał 
tąd do Brześcia, gdzie będzie oczekiwa 
legacja francuska mą udać się w dro 
cja amerykańska ma opuścić Moskwę 
granicznych USA generał Marshall zap 
tek via Berlin 1 Paryż.

MOSKWA, 25. 4. (PAP)'. W. czwar­
tek po południu odbyło się ostatnie 
posiedzenie Konferencji Rady Ministrów 
Spraw Zagranicznych w Moskwie. Prze­
wodniczył Bevin. Pierwszy przemawiał 
minister Mołotow.

Poruszając sprawę projektu traktatu

Nafta celem imperialistycznej polityki 
USA na Środkowym Wschodzie

PARYŻ 25. 4. (AFT), Przemawiając stanowiska w sprawie Palestyny, do. 
obecności blisko tysiąca b. kom. póki nie otworzą szeroko swych gra.

batantów  amerykańskich 
udzielając odpowiedzi na 
były wiceprezydent Stanów Zjedno. 
czonycb Henry Wallace oświadczył,

Paryżu 1 ńic dla imigracji żydowskiej. Wallai 
pytania, ce stwierdził, że polityka amerykań­

ska w  Grecji i 'Turcji oraz na środiko. 
wym wschodzie. jest czysto imperia, 

praw dą jest, iż rząd P artii Pracy  listyczna. Stany Zjednoczone posta.
obietnic sw ych w  Pale , nowiły zdobyć naftę na środkowym 

-wschodzie.
Zapytany- jak się. zapatruje na pro. 

jekt powstania Stanów Zjednoczo. 
nych Europy, Wallace odpowiedział, 
że jest zwolennikiem tego projektu, z 
tym jednak zastrzeżeniem, żeby świat 
nie został przez to rozdzielony na 
dwa wrogie obozy.

słynie. Zdaniem W allace‘a utworzenie 
państwa żydowskiego w  Palestynie 
byłoby korzystne zarówno dla Ara. 
bów jak i  dla Anglików, umożliwia, 
jąc uprzemysłowienie środkowego 
wschodu, ćo przyczyniłoby się do pod 
niesienia stopy życiowej ludności.

Wallace twierdzi, że Słany Zjedno. 
czóne hie mogą zająć zdecydowanego

Harold Łaski przemawia w ?urychu

Wielka Brytania 50  stanem USA?
BERN, 25. ł .  Korespondent berneński 

PAP donosi, że na zaproszenie Partii 
Socjal-Demokratyczncj wygłosił dnia 
18 bm. (U Zurychu przemówienie prof. 
Harold Laski, b. przewodniczący angiel­
skiej Labour Party, który w ub. r. zwie­
dził Związek Radziecki.

Mówiąc na temat „Rosja a Zachód1*, 
Laski skrytykował rozpowszechniony 
zwyczaj mierzenia dwojaką miarą, wy­
jaśniając, że gdy Stany Zjednoczone żą­
dają baz wojskowych na całym świccie 
mówi się, że to w imię pokoju, gdy 
ZSRR natomiast chce się zabezpieczyć 
w Dardanelach — zarzuca rau się im­
perializm. v

Polityka Związku Radzieckiego nie 
kieruje się żadnymi tendencjami impe­
rialistycznymi — oświadczył mówca. 
ZSRR chce zabezpieczenia się przed a- 
gresją i do tego ma podstawy i pełne 
prawo. Związek Radziecki nie zapom­
niał lat 1918—1922 i ówczesnej polity­
ki interwencyjnej aliantów, w którą 
Churchill włożył 100 milionów funtów.

ewska Rady Ministrów Spraw Zagra- 
według czasu miejscowego, 

ńą konferencję do Londynu w listOpu-

i tatnie przygotowania do odjazdu. De- 
liąiek wieczorem, delegacja brytyjska

ny ministra Bevina odjechał już stam- 
delegację brytyjską. Również de- 

gę powrotną koleją. Natomiast delega- 
drogą powietrzną. Minister spraw za- 
owiedzial, że odleci z Moskwy w pią-

o demilitaryzacji Niemiec, Molotow 
stwierdził:

„W oświadczeniu swoim z dnia 23 
kwietnia Marshall powiedział, że rząd 
Stanów Zjednoczonych u$aża pozycję 
Rządu Radzieckiego wobec amerykań­
skiego projektu traktatu o demilitary-

szterlingów. Nie zapomniał, juk go trak­
towano w okresie międzywojennym, 
że uznany został przez Stany Zjedno­
czone dopiero w roku 1934.

ZSRR nie zapomina — oświadczy! 
Laski — że polityka Chamberlaina 
zmierzała do skierowania przeciwko 
niemu osi Berlin — Rzym i, że gdyby 
poszło po jego myśli, niewątpliwie za­
warłby umowę z Hitlerem i Mussoli- 
nim, by użyć ich dla wojny przeciwko 
Związkowi Radzieckiemu.,

Historia rozstrzygnęła jednak inaczej 
i, aby uniknąć powtórzenia podobnych 
zdarzeń, Związek Radziecki uprawniony 
jest do żądania pełnych gwarancji bez­
pieczeństwa. e

„Chyba nikt nie zechce twierdzić — 
powiedział Laski — że poparcie finan­
sowe Trumana dla spróchniałej monar­
chii greckiej i dla „demokracji" turec­
kiej, która nigdy demokracją nie była, 
ani nie będzie, służyć ma obronie... neu­
tralności szwajcarskiej".

Dalej mówca stwierdził, że Ameryka

zacji Niemiec za odrzucenie lego trak­
tatu.

Oświadczenie takie nietrafnie okre'- 
śla stanowisko Rządu Radzieckiego. 
ZSRR nie tylko nie odrzucił wuiosku 
zawarcia czterostronnego traktatu o de­
militaryzacji Niemiec, ale jeszcze w 
Iipcu. roku ubiegłego wypowiedział się 
za zawarciem takiego traktatu nie na 
25 lat jak proponowały Stany Zjedno­
czone, lecz na 40 lat — co zostało 
przyjęte do wiadomości. Jednocześnie 
Rząd Radziecki uważał i uważa nadal 
za niezbędne wniesienie do amerykań­
skiego projektu traktatu szeregu po­
prawek, mających na celu ulepszenie 
traktatu.

Przechodząc do sprawy traktatu 
Austrią,' Mołotow oświadczył:

„W ciągu całego okresu rozpatrywa­
nia traktatu austriackiego, delegacja 
radziecka dokładała starań, celem osią- 
gięcia porozumienia, tym się tłumaczy 
fakt, że delegacja radziecka cofnęła 
szereg swoich uzasadnionych' wniosków. 
Minister Molotow zaznaczył, że gotów 
jest podjąć starania o uzgodnienie sta­
nowiska mocarstw w sprawach, które 
są jeszcze sporne.

Ostateczny tekst rezolucji ministrów 
w sprawie traktatu z Austrią ma na-" 
Stępujące brzmienie:

1. „Rada Ministrów Spraw Zagrani­
cznych postanawia utworzyć komisję, 
składającą się z przedstawicieli ZSRR, 
Wielkiej Brytanii, Stanów Zjednoczo­
nych i Francji, celem rozważeuia wszy­
stkich nieuzgodnionych zagadnień trak­
tatu austriackiego.

2. Celem komisji jest: skoordynowa­
nie poglądów rządów sojuszniczych.

(Dalszy ciąg na sir. i-ej).

zamieniła Japonię w 49 Stan Związko­
wy i że jest wtrakcie zwiększenia licz­
by stanów do 50, przez wcielenie do 
swego imperium również Wielkiej Bry­
tanii. Ta hegemonia Stanów Zjednoczo­
nych oraz wspólna hegemonia Stanów 
i Wielkiej Brytanii na Bliskim Wscho­
dzie, organizowanie przez Amerykę baz 
wojskowych w arktycznych częściach 
świata, odbudowa Niemiec — to wszy­
stko napełnić musi niepokojem każdego 
obywatela Związku Radzieckiego.

W toku swęgo przemówienia,, przery­
wanego oklaskami. Laski skrytykował 
ostro Churchilla, nazywając go roman­
tycznym imperialistą XVIII wieku i za­
rzucając mu, że swoim przemówieniem 
Zurychskim na' temat Stanów Zjedno­
czonych Europy z silnymi Niemcami 
zmierzał do podziału świąta na dwa 
wrogie obozy: zamierający kapitalizm i 

. postępujący naprzód socjalizm, na war­
stwę bogatych wyzyskiwaczy i wyzyski­
wanej masy, której ostateczne zwy­

cięstwo nie ulega wątpliwości.

Komunikat Ministerstwa
Bezpieczeństwa Publicznego
WARSZAWA 25. 4. (PAP). W 

związku z tym, że dnia 25 kwietnia 
upływa ostateczny ustawowy ter­
min ujawniania się członków or­
ganizacji podziemnych przed ko­
misjami amnestyjnymi. Minister­
stwo Bezpieczeństwa Publicznego 
wydało podległym organom nastę­
pujące zarządzenie:

Komisje amnestyjne przy urzę­
dach Bezpieczeństwa Publicznego 
urzędować będą dnia 25 kwietnia 
br. bez przerwy aż do całkowitego 
załatwienia formalności dla osób, 
które zgłosiły się indywidualnie 
lub w imieniu grup.

Gdyby jednak w ciągu tego dnia 
technicznie przeprowadzić nie mo­
gły formalności w stosunku do 
wszystkich osób, które w tym dniu 
się zgłosiły, komisje amnestyjne 
sporządzą listy osób, które zgłosi­
ły się indywidualnie lub przyjmą 
zbiorową listę zgłoszo-ną przez 
przedstawiciela grupy ujawniają­
cych się.
Formalności techniczne, tj. przy­

jęcie radioaparatów nadawczych 
i t. p. sprzętu oraz wydawanie za­
świadczeń o skorzystaniu z am ­
nestii osobom figurującym na wy­
żej wspomnianych listach dokony­
wane będą w ciągu dalszych 3-cb 
dni.

Henry Wallace u premiera 
Ramadier

PARYŻ, 26. 4. Agencja France Presse 
donosi, że b. wiceprezydent USA Hen­
ry Wallace odbył w czwartek popołud­
niu z premierem Ramadier bardzo ser­
deczną rozmowę, dotyczącą całokształ­
tu zagadnień europejskich..

Przed specjalną sesją ONZ
NOWY JORK, 25. 4. (PAP.) Na 55 

państw, będących członkami ONZ, 48 
zgłosiło już swych delegatów na po­
siedzenie Generalnego Zgromadzenia 
ONZ w sprawie Palestyny, które rózpo- 
czyna obrady w poniedziałek 28 bm.

WASZYNGTON, 26 4. (PAP). 30 
członków Izby Reprezentantów, nale­
żących do partii republikańskiej -i de­
mokratycznej, zwróciło się do ministra 
Marshalla i do przedstawiciela USA w 
Radzie Bezpieczeństwa senatora Austi­
na z prośbą o ujawnienie projektu bry­
tyjskiego w sprawie Palestyny oraz 
stanowiska, jakie zamierzają zająć w tej 
sprawie Stany Zjednoczone.

NOWY JORK, 25. 4. Radio amery­
kańskie projektuje wprowadzenie spe­
cjalnych audycji dla Środkowego 
Wschodu o obradach Generalnego Zgro­
madzenia ONZ w sprawie Palestyny, — 
które rozpoczną się w poniedziałek. Ma 
być nadawany codzienny biuletyn w ję- 
zykach: arabskim, tureckim i perskim. 
Radio ONZ również nadawać będzie 
sprawozdania z obrad Zgromadzenia 
dla Indii w pięciu dialektach indyj-
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„Smutny dzień dla Ameryki i całego 
świata" stwierdza senator Pepper

K OW Y JORK 25. 4. Omawiając u. 
drwalenie ustawy w  senacie w  spra. 
wie pomocy dla Grecji i  Turcji, po. 
slępowte dzienniki amerykańskie pod. 
kreślaj$» że układ sił w  senacie do. 
wiódł, x\\ jak małym stopniu repre­
zentuje on\ nastroje polityczne, panu, 
jące wśród', amerykańskiej opinii pu. 
blicznej.

Uwaga senatora Taylora, liberała 
ee stanu Idaho, uczyniona przed 8<o. 
sowan-cui, wyjdaje się najtrafniej, 
szym ujęciem sytuacji. Taylor oświad­
czył, że nigdy przedtem nie widział, 
aby tak wielu członków kongresu 

ignorowało opinię większości narodu. 
Nie; ulega bowiem wątpliwości na 

podstawie listów i depesz napływają, 
cycb do Waszyngtonu, że większość 
opinii była przeciwna plaiiowi prez. 
lruinana. Głównym powodem sprze. 
eiwu opinii publicznej jest fakt pomi. 
nięcia pracz prezydenta Organizacji 
Narodów Zjednoczonych. W prowa­
dzona do ustawy poprawka senatora 
Yandenberga, że Stany Zjednoczone 
wycofają swą pomoc, jeżeli więk­
szość Rady Bezpieczeństwa to zaleci, 
nie zmienia w niczym charakteru ak. 
cji Stanów Zjednoczonych.

Liberalni senatorowie —  Pepper z 
Florydy i Johnson z Colorado —  z 
wielką odwagą walczyli przeciwko u . 
sławie, usiłując wykluczyć z projek. 
tu pomocy pomoc wojskową.

Senator Pepper oświadczył po gło­
sowaniu: ,.moim zdaniem jest to 
smutny dzień dla Ameryki i całego 
świata1*-.

Prasa donosi, że w  kołach waszyn. 
glońskicli przewiduje się. iż conaj-

Churchill krytykuje politykę 
rządu Partii Pracy

jak mówi -Cbur-(Reutęr). Przema- po to, by oddać ją - 
okręgu wyborczym 'chill — Arabom.

Churchilla, Palestyna nie' 
y jego zdaniem stosunek posiada dla Wielkiej Brytanii nawet w 

nia Palestyny, zestawiając 20 części tego znaczenia co Indie, a jest 
jedynie przyczyną wielkich wydatków 
i kłopotów. Ponadto Churchill poddał 
krytyce ogólną politykę rządu wywo­
dząc, że powoduje ona upadek presti- 

Wielkiej Brytahii w Stanach Zied- 
•zonych i Związku Radzieckim.

CliufchllU zarzucał rządowi Pąrtii Pra­
cy ii-ewłaśc 
il zugadn 
g-.i 7.i- stanowiskiem rządu wobec pro-
bii-mu Indii. Churchill krytykuje rząd 
za to, że „wyrzekł się potężnego impe­
rium indy jskiego1*, chce .natomiast Wal­
czyć za wszelką cenę o Palestynę

noczonych i Związku Radzieckim. Dziennik podkreśla, że c

Zabijałem —  bo taki był rozkaz
Drugi dzień procesu Bibowa
iiislenie wyniszczenie Żydów. rozwiązania kwe- nrzpifaŁÓDŹ, 25. 4. (PAP). Na wstępi, 

wczorajsze sesji - popołudniowej pro- 
kurator Lewiński oświadczył, że o- 
ski-rżoliy lliebow. lo nie tylko zbro­
dniarz, który sam z własnej wołi do­
konywał zbrodni, lecz jednocześnie 
członek organizacji hitlerowskiej N. 
S. I). 4- P:, która w swym założeniu 
n k 'o  na celu zbrodnie wojenne i 
zbrodnie przeciw ludzkości. 
Oskarżonemu, jako członkowi tej or­

ganizacji, znane były jej cele. Następ­
na--prokurator zadaje szereg pytań, na 
k.óre oskarżony udziela wykrętnych od-

- pełnione przezeń zbrodnie, zwalić na 
kierownictwo partii, względnie swoich 
zwierzchników.

Między prokuratorem i oskarżonym 
dochodzi często do pełnej naprężenia

Prokurator: ' Oskarżony przyjął Sta­
nowisko kierownika administracji gliel- 
la dobrowolnie?

Oskarżony: Tak, przyjąłem t-o stano­
wisko dobrowolnie. Sądziłem, że znaj­
dą się właściwe drogi do innego, niż

mniej miesiąc upłynie od obecnego 
głosowania, zanim ustawa wejdaie w  
życie. Musi być ona zatwierdzona 
przez izbę reprezentantów, gdzie 
przewiduje się dłuższą debatę, jakkol­
wiek w ynik jej jest przesądzony z 
góry.

Siły postępowe są w  Izbie Repre. 
zentantów jeszcze słabsze, niż w se. 
nacie. Poza tym przez obie Izby mu. 
si przejść dodatkowa ustawa upo. 
ważniająca rząd do wydatkowania od 
powicdnich sum na pomoc obu kra. 
jom. po czym senat zatwierdzić musi 
nominacje szefów misji do Grecji i 
Turcji.

W  kołach postępowych wymienia 
się jako kandydata misji do Grecji 
La Guardic. ale wydaje się, że, nie ma 
on żadnych szans ze względów poli. 
tycznych.

Liberalny dziennik „PM " nie dając 
jeszcze komentarzy, do wyników gło. 
sowania w  senacie, zamieszcza tylko 
korespondencję z Turcji, z której 
wynika niedwuznacznie, że sytuacja 
wewnętrzna w  tym kraju niewiele 
odbiega od greckiej.

Najbardziej skorumpowane ele. 
nienty tureckie oczekują obecnie do. 
larów z USA“ —  konkluduje kores. 
pondent ,,PM'‘ —  i istnieją wszelkie 
dane do przypuszczenia, że pieniądze 
amerykańskie (zostaną rozitrWonione 
przez reżim, nie zmieniając w niczym 
ciężkiej sytuacji całego bliskiego 
wschodu, gdzie miliony ludzi żyje na 
skraju śmierci głodowej, przy luksu, 
się feudalnych kacyków i kapitalisty, 
cznej elity.

wyniszczenie Żydów, rozwiązania kw 
slii żydowskiej. Uczyniłem to — na 
zlecenie mych władz, zwierzchnich, a 
także na życzenie samych Żydów. (We­
sołość na. sali).

Z kolei prokurator zadaje pytania w 
sprawie ewakuacji szpitala żydowskie­
go w ghetcie. Oskarżo-ny potwierdza, 
że sposoby stosowane przy ewakuacji 
byty nieludzkie.

W dalszym ciągu prokurator zadaje 
pytania dotyczące okresu urzędowania 
Biebowa w ghetcie łódzkim i zapytuje, 
dlaczego-oskarżony nie ustąpił z z a j-- 
litowanego stanowiska wówczas, kiedy 
przekonał się, że jego „dobre'1 chęci 
nie będą mogły być wprowadzone w

Oskarżony tłumaczy się, że nie mógł 
postąpić wbrew rozkazom swych władz, 
jak również ze względu na prośbę star­
szego gminy’ żydowskiej, Jakubowicza.

— Kto wobec tego jest odpowiedzial­
ny za wyniszczenie Żydów — pylą pro­
kurator.

Oskarżony odpowiada/'że winne są

przede wszystkim czynniki miarodajne 
>v Berlinie i ludzie z SS.

Z kolei prokurator przechodzi do 
kwestii wymordowania rodziny Konów.

W czasie wojny — wyjaśnia oskar­
żony — były specjalne przepisy nie­
mieckie, które za rabunek podczas, na­
lotu pozwalały na zabicie bez sądu każ­
dego, kto rabuje.

— Strzelałem, bo bytem zdenerwo­
wany — mówi — zresztą strzelali i ci 
z Gestapo. Tak, czy tak, Konowie by 
zginęli.

Prokurator: Czy oskarżony uważa za 
słuszne przepisy pozwalające na za. 
dowanic człowieka bez prawomocnego 
wyroku sądu?

Oskarżony nie odpowiada wprost, w 
końcu jednak stwierdzą,*że postępowa­
nie takie jest bezprawiem.

Końcowe pytania prokuratora doty­
czą sprąwy ostatniej, wywózki 83 tys. 
Żydów z ghetla. Oskarżony, minio ii 
wiedział, że będą oni straceni, nama­
wiał ich do dobrowolnego wyjazdu, 
kłamiąc, że jadą oni na roboty na 
inny teren.

Konferencja Moskiewska zakończona
(Dalszy ciąg ze itr. i-ej).

3. Komisja złoży sprawozdanie Radzie 
Ministrów.

4. Siedzibą komisji będzie Wiedeń11. 
Po wymianie poglądów ministrowie

postanowili sprawę zredukowania wojsk 
okupacyjnych w Niemczech przekazać 
do rozwiązania sojuszniczej Radzie kon­
troli w Niemczech.

Następnie ministrowie ustalili czas 
miejsce następnej sesji. Na wniosek 

Mołotowa postanowiono, że następne 
plenarna sesja Rady Ministrów Spraw 
Zagranicznych odbędzie się w Londy- 

w listopadzie roku bieżącego. O ile 
sesję Generalnego Zgromadzenia w 

Nowym Jorku przybędą wszyscy 4 mi­
nistrowie, to zbiorą się przy tej okazji 

krótką sesję. Porządek dzienny na­
stępnej sesji nie został ustalony.

Na zakończenie minister Marshall wy­

PARYŻ, 25. 4. Komitet wykonawczy 
Francuskiej Partii Socjalistycznej zwró­
cił się do Partii Komunistycznej, Ra­
dykałów i MRP z inicjatywą zorgani­
zowania wspólnej akcji przeciwko dzia- , 
łalności nowej organizacji generała de 
Gaulle‘a, która występuje pod nazwą: 
.Zjednoczenia Narodu Francuskiego1’.

Organ socjalistyczny „Populaire** no­
tuje wzmożenie zakusów kół reakcyj­
nych zarówno w dziedzinie politycznej 
jak i gospodarczej.

raził podziękowanie zastępcom 
strów za ich wydajną pracę. Minister 
Bevin jako przewodniczący wyraził 
głęboką wdzięczność i uznanie dla Rzą­
du Radzieckiego za jego gościnność oraz . 
niezwykle wygody 1 ułatwienia udzielo­
ne przez Rząd Radziecki gościom-dclc- 
gacjoro pozostałych mocarstw.

Do wyrazów uznania ze strony Becina 
przyłączyli się ministrowie Bidault i 
Marshall.

Minister Mololow ze swej strony ja-- • 
ko gospodarz wyraził podziękowań i.' 
członkom wszystkich delegacji i cale-- 
mu zespołowi pracowników Rady Mi­
nistrów Spraw Zagranicznych.
- W godzinach wieczornych został na 

Kremlu wydany bankiet na cześć człon- - 
ków delegacji.

Nazajutrz delegacje opuszczają -Mo- ■

De Gaulle marzy o „sile i kadrach" 
Cele „Zjednoczenia Narodu Francuskiego*1

Generał de Gaulle : 
tek w Paryżu konferencję prasową, ha 
której mówił o celach swego ruchu. 
Wywodził on, że dla zrealizowania tych 
celów potrzeba „siły*’ i  „kadr“. De 
Gaulle twierdził, że „Zjednoczenie Na­
rodu Francuskiego" nie jest partią. Dą­
żeniem tego ruchu jest, według de 
Gaulle‘a, „republika socjalna’* nie opar­
ta jednak na walce klas oraz unieza­
leżnienie przyszłości unii francuskiej 
od polityki partyjnej.

Liga Matyldy Luedendorf czyli organizacja 
„religijna i demokratyczna**

BERLIN, 25. 4. Jak donosi dziennik 
„Berljner Zeitung**, władze wojsk, w stre 
fie brytyjskiej w Niemczech zatwierdziły 
organizację o ideologii czysto faszys­
towskiej, t. zw. „Ligę Matyldy Lueden­
dorf",' która występuje pod przykrywką 
działalności „religijnej i demokratycz­
nej". Na czele tej organizacji stoi Ma­
tylda Luedendorf, znana ze swego na­
stawienia antysemickiego i głoszenia 
nienawiści rasowej.

Organizacja rozpoczęła swą działal­
ność od kolportażu pism i udzielania 
pomocy materialnej swym dawny 
zwolennikom oraz ód skupiania pogro- 
bowców partii hitlerowskiej.

Dziennik podkreśla, że działalność tej

organizacji doprowadziła do powslania 
nowego reakcyjnego ugrupowania w' 
Niemczech. „Berliner Zeitung*1 zazna­
cza, że stosunki obecne przypominają 
okres po pierwszej wojnie światowej, 
który pociągnął ża sobą faszyzm i po­
grzebanie - swobód demokratycznych,' 
a skończy! się straszliwą katastrofą. — ' 
Dziennik kończy swe wywody pyta-

„Czy w strefie brytyjskiej nikt nie 
zdaje sobie sprawy, że grozi odrodzenie 
faszyzmu?11

Świat się kręci

SYN MUSSOLINIEGO
W ARGENTYNIE?

Agencja Reutera donosi z Waszyn. 
glonu: departament stanu USA został, 
poinformowany przez władze włos­
kie w  Buenos Aires, iż istnieją po. 
ważne podstawy do przypuszczenia, 
że Vittorio Mussolmi, syn b. dyWato. 
ra Włoch, znajduje się w  Argentynie.

HURAGAN W W IELK IEJ BR YTA NII 
Szalejące od trzech dni huragano­

we w iatry na wybrzeżu W ielkiej B ry. 
tanii wyrządziły olbrzymie straty. W  
południowej Walii tankowiec „San. 
lampa'* uległ katastrofie, gdyż hura, 
gan rzucił go o skałę nadbrzeżną.
Łódź ratunkowa z marynarzami po­
śpieszyła na ratunek, lecz* została 
wywrócona przez fale i cała załoga 
zginęła.

NOWA EKSPEDYCJA
PODBIEGUNOWA  

Uczony norweski dowódca lotnic­
twa norweskiego podczas wojny gen. 
Larsen. udał s:ę z Oslo do Londynu 
w celu odbycia z brytyjskimi władza, 
mi lotniczymi pertraktacji w sprawie 
urządzenia wspólnej brytyjsko.nor. 
wesko.szwedzkiej ekspedycji podbie­
gunowej. Głównym celem ekspedycji 
będzie zbadanie zmian klimatycz­
nych na biegunie południowym.
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Z dnia
Symbol nadziei

Niedawno minęło 16 lat od dnia, w 
którym naród hiszpański obalił fcodal- 
ną monarchię króla Alfonsa XIII 
i ogłosił republikę.

Od tego czasu upłynęło wiele wody. 
Obaleni z woli narodu dotychczasowi 
władcy Hiszpanii wezwali na pomoc si­
ły międzynarodowego faszyzmu i mimo 
heroicznej obrony demokracji zdołali 
cofnąć wskazówki zegara. Republika 
została obalona, na jej miejsce nie po­
wróciła jednak monarchia, lecz krwawa 
dyktatura Falangi i  jej wodza —  gene­
rała Franco.

W okresie wojny domowej monarchi­
ści popierali gen. Franco. Popierali go 
również po zwycięstwie, gdy w Euro­
pie ważyły się losy wojny. Opozycja 
ich datuje się więc od niedawna — 
ściSłe mówiąc od triumfu demokracji 
na całym świecie.

Reakcja hiszpańska umie się przysto­
sować. Gdy zwyciężał faszyzm, była i 
ona faszystowską; gdy ton nadaje Tm- 
man, przybiera ona formy bardziej li­
beralne, mniej rażące oko przeciętnego 
obywatela „demokracji zachodnich".

Naród hiszpański widzi dziś w mo­
narchii mniejsze zło, o ile monarchia 
może być narzędziem obalenia dykta­
tury frankistowskiej. Celem jego po- 
zostaje nadal republika, wywalczona na 
barykadach 1931 roku, broniona na 
przedpolach Madrytu, okupiona krwią 
tysięcy zamordowanych i umęczonych 
w faszystowskich- więzieniach.

Dlatego też rocznica ta urasta do 
wielkości symbolu —  symbolu walki 
i nadziei narodu hiszpańskiego.

Co piszą inni?

K U R I E R  -wPopularny
„Czego clicą t. zw. katolicy postępo­

wi? Rozumieją potrzebę szukania kom­
promisu z obozem demokratycznym. To 
jest chyba wszystko. Reszta to raczej 
poszukiwanie, wielka ilość artykułów, 
w których niechętnie pisze się o upań­
stwowieniu, O przewadze państwa w 
każdej niemal dziedzinie życia itd. — 
Sformułowania są raczej niejasne, wy­
czuwa się w nich często uboczne myśli, 
które wybuchają od czasu do czasu w 
formie dość nieoczekiwanej. Podobnie 
jak w ostatniej pochwale Dmowskiego, 
zainscenizowanej w Sejmie przez jed­
nego z posłów katolickich. Nie chcemy 
przez to powiedzieć, że radykalni kato­
licy są w swej działalności nieszczerzy, 
ale stwierdzić należy, że . nie posiadają 
oni jeszcze dotąd określonego programu.

Ich pnzycja jest poważnie utrudniona 
przez fakt, że oficjalne władze Kościoła 
katolickiego nie wypowiadają się na te­
mat ich działalności. Raczej obserwują, 
nie tając od czasu do czasu swych obaw 
o wtyczkową działalność.

Uogólniając stwierdzić należy, że ofi­
cjalne sfery kościelne zajęły pozycję 
wyczekującą na rozwiązania odgórne 
poprzez Watykan. W ogłoszonym osta­
tnio memoriale, biskupów polskich w

K o n tro fe n s y w a  re a k c ji ś w ia to w e j
DWA ŚWIATY

Okres ostatniej wojny niewątpliwie 
zapoczątkował wielki przełom w dzie­
jach świata. Jej podłoże ideologiczne, 
walki z faszyzmem, z dyktaturą, walki 
o demokrację, nowy układ społeczny 
i postęp — musiały ha całym świecie 
wywołać nowe fermenty, nowe ruchy 
społeczno-ekonomiczne, zdążające pro­
sto do jednego celu, do uporządkowa­
nia społecznego Ładu w świecie i do 
stworzenia takich warunków, któreby 
wreszcie zagwarantowały ludzkości 
trwały i nienaruszalny pokój.

Państwa, które były terenem wojny, 
lub w zasięgu jej zniszczeń — wsku­
tek dewastacji i zrujnowania, musiały 
przejść na gospodarkę społeczną, wy­
rażającą się znacjonalizowaniem kluczo­
wych przemysłów i wspólnym wysił­
kiem wszystkich obywateli. Tymczasem 
państwa, które nie ucierpiały wskutek 
wojny ;— przeciwnie, wzbogaciły się na 
niej (USA, Kanada, państwa neutralne) 
— prowadzą dalej liberalną politykę 
kapitalistyczną..

To są gospodarcze różnice. W ślad 
za nimi — siłą rzeczy — idą różnice 
polityczno-społeczne, bo przecież pla­
nowa gospodarka socjalistyczna 'wyma­
ga odpowiedniego kierownictwa polity­
cznego. W, wyniku tych zmian ekono- 
miczno-politycznych, cała prawie Eu­
ropa (nie wyłączając Wielkiej Brytanii, 
prowadzącej nadal zagraniczną 'politykę 
według tradycyjnych imperialistyczno- 
kapitalistycznych wzorów), przesunęła 
się na lewo, podporządkowując gospo­
darkę prywatną czynnikom państwo­
wym, gdy tymczasem w państwach ka­
pitalistycznych politykę kraju nagina 
się do potrzeb prywatnego kapitału.

KAPITALIŚCI POPIERAJĄ REAKCJĘ
Termin „żelazna kurtyna" — wynale­

ziony przez Churchilla — ma jednak 
o wiele dłuższą historię. Trzeba się co­
fnąć do czasów po pierwszej Wojnic 
Światowej, kiedy po Rewolucji Paź­
dziernikowej cały świat odgraniczył 
się od Związku Radzieckiego żelazną 
kurtyną. Światowa reakcja, przeczuwa­
jąc wielkie niebezpieczeństwo ze strony 
zrewolucjonizowanego i żywotnego

sprawie postulatów konstytucyjnych 
Kościoła są pewne sformułowania, któ­
re wskazują, że biskupi liczą się z do­
konanymi przeobrażeniami ustrojowy­
mi. Ciągle jednak polityczna, społeczna 
i  kulturalna postawa oficjalnych sjer 
katolickich w stosunku do demokracji 
ludowej mieści się do pewnego stopnia 
w granicach negacji i  opozycji.

Postulaty „radykalnych" katolików 
jakkolwiek pozytywne o tyle, że prze­
łamują mur uprzedzeń i  próbują zach­
wiać nieprzejednaną postawą niektó­
rych przeciwników demokratycznej Pol­
ski — są jednak w treści swej zdecydo­
wanie wrogie socjalizmowi. Przypom­
nienie tego faktu brzmi nieco naiwnie, 
ale niestety nic z nasze i winy. W obo­
zie demokratycznym istnieje niezrozu­
miała niechęć do poruszania łych za­
gadnień. To wprowadza niejasne sytu­
acje, dezorientuje i  przeszkadza właści­
wemu rozeznaniu. Katolicyzm jest dzii 
na arenie polityczno-społecznej pannę- 
rem, który napewno będzie walczył o 
swoje postulaty. Dlatego właśnie musi- 
my posiąść argumenty konieczne w te­
go rodzaju walce — musimy być do 
niej właściwie przygotowani"

RZECZPOSPOLITA
D ZIEN N IK  GOSPODARCZY

„Jakie są przesłanki zezwalające na 
nowy typ współpracy gospodurczij 
polsko-czechosłowackiej?

ZSRR, rozpoczęła prowadzić kampanię 
przeciwko „grożącemu czerwonemu 
niebezpieczeństwu".

Kampania ta i jej skutki pokutują 
do dnia dzisiejszego. Wielki wysiłek 

v iązku Radzieckiego w zlikwidowaniu 
hitlerowskich Niemiec i faszyzmu oraz 
jego sukcesy militarne przeraziły świat 
kapitalistyczny. Przeraziły go również 
wzrastające wpływy i promieniowanie 
ideologiczne. Dlatego zaczęły szukać 
jakiegoś czynnika równoważącego zwy­
cięsko kroczące idee socjalistyczne i 
komunistyczne. Nie trudno było zna­
leźć, Mieli przecież niedobitków faszy­
zmu i kryjącą się reakcję. Dlatego w 
momencie, gdy wydawało się, że idee, 
o które walczył cały świat, zwyciężą, 
światowy kapitał rozpoczął budowę no­
wego wału ochronnego.

REAKCJA PODNOSI GŁOWĘ
Dwadzieścia trzy miesiące upłynęły 

od końca wojny, a w Hiszpanii dalej 
rządzi kuzyn znienawidzonych dyktato­
rów, kondotier światowego faszyzmu —

SPADKOBIERCY W  PROSTEJ LINII

Polityka Stanów Zjednoczonych 
w Niemczech

Dziennik „PM" zamieszcza pier­
wszy z serii artykułów na temat 
Niemiec, pióra Fielda Horine, któ­
ry  aż doi chwili swojej rezygnacji, 
t. j. do 1 marca br. Stał na dziele ra­
dia niemieckiego w Monachium z 
ramienia amerykańskich władz o- 
kupacyjnych.

Horine twierdizi, że władze oku­
pacyjne w Bawarii nie spełniają 
swych zadań tak, jak  tego wyma­
gały układy w Jałcie i Poczdamie, 
ponieważ ani nie niszczą milita- 
ryzuiu i nazizmu w Niemczech, a- 
ni nie przyczyniają się do krzewie­
nia demokracji.

Według Horine amerykański za­
rząd wojskowy wypuścił z rąk 
kontrolę nad Bawarią i oddał ją  w 
ręce niepowołanych czynników 
niemieckich. Bawarią rządtei koa­
licja partii chrześcijańsko-społecz-

Główną podstawą tej współpracy jest 
likwidacja karteli w obu krajach, — ' 
stworzenie warunków prawdziwej wol­
ności, w zaspakajaniu istotnych potrzeb 
ludności. Tylko dzięki tym czynnikom 
możliwa jest istotna'pomoc gospodar­
cza, istotna współpraca w wykonaniu 
planów odbudowy. Tylko na tle tych 
faktów staje się możliwe to, że współ­
praca obu krajów w realizacji planów 
gospodarczych nie wyczerpuje zagad­
nienia, że przewidywane są i inne for­
my gospodarczego współdziałania. Jeśli 
spojrzymy na mapę, stwierdzimy, że je­
steśmy dla Czechosłowacji terenem wy­
lotowym na Bałtyk, a dalej do Anglii, 
krajów skandynawskich, Stanów Zjed­
noczonych A. P. i innych krajów za­
morskich. My poprzez Czechosłowację', 
możemy docierać do Austrii, Francji, 
Szwajcarii, Włoch, na cały półwysep 
Bałkański i dalej na Bliski Wschód. —  
Niezmiernie ważnym zagadnieniem staje 
się tu więc tranzyt.

Współpraca gospodarcza polsko-cze­
chosłowacka wyrazi się w dostarczeniu 
nam ciężkich maszyn z Czechosłowacji. 
Wzamian za to nasze fabryki i huty do­
starczą przemysłowi czechosłowackiemu 
konieczne dla jego normalnego funkcjo­
nowania surowce i półfabrykaty. Oba 
kraje mają swoje „wąskie gardła". — 
W Czechosłowacji brak siły roboczej 
powoduje trudności w szeregu dziedzin 
przemysłu. W tej dziedzinie możemy jej 
pomóc. Możemy np. dostarczyć Czecho­

Franco. Czy ten fakt nie jest najja­
skrawszym dowodem tragicznej rzeczy; 
wistości, czy nie pokrzepia om na duchu 
zakonspirowanych hitlerowców, którzy 
już teraz podnoszą głowy, organizują 
strajki w Nadrenii i starają się opano­
wać skrycie administrację niemiecką. 
Wszystkie narody zjednoczone w ONZ 
postanowiły zerwać stosunki z rządem 
gen. Franco. Zerwanie było jedynie po­
zorne. W Hiszpanii nadal pod opiekuń­
czymi skrzydłami Caudillo angielski, 
amerykański i szwajcarski kapitał pra­
cuje nad wzmocnieniem faszystowskie­
go terroru, potrzebnego mu dla eks­
ploatacyjnej polityki.

AV Japonii zamiast zniszczyć kapita­
lizm feudalny — podporę japońskiego 
imperializmu — Stany Zjednoczone pro­
wadzą łagodną politykę, która zmierza 
do zaszczepienia na Wyspach Japoń­
skich dolarowej demokracji.

Marshall w Moskwie zapewnił, że woj­
ska amerykańskie opuszczą Chiny. 
Uczynią to jednak dopiero wtedy, gdy 

(Dalszy ciąg na sir. i-ej).

nej i prawego skrzydła socjal-de- 
mokratów, przy czym partia ehrze- 
ścijańsko-spofcczna ma w tej koa­
licji wyraźną przewagę.

Horine podlkreśla, że socjal-der' 
mokraci bawarscy porzucili swe 
dawne ideały na rzecia wspólnego 
frontu z partią chrześcijańsko-spo- 
łeczną. Horine dódaje, że sytuację 
można zrozumieć tytko wówczas, 
gdy się zna przeszłość partii chrze- 
ścijańsko-społeozaiej, k tóra jesit w 
proisitej linii spudlkobierczynjią 
skrajnie reakcyjnej bawarskiej 
partii ludowej sprzed roku 1933. 
W  rezultacie wszyscy dzisiejsi 
przywódcy partii chrześcijańsko- 
społecznej -wywodzą się z baw ar­
skiej partii ludowej, której człon­
kowie w dużym procencie przystą­
pili do partii hitlerowskiej.

słowacji wielkę ilość odlewów żelaznych, 
które wykonamy szybciej.

Współpraca gospodarcza obejmować 
będzie także udogodnienia, wykraczają­
ce daleko poza normalne granice wy­
miany gospodarczej, np. w dziedzinie 
dostaw węgla. Tam, gdzie kopalnia cze­
ska położona będzie bliżej naszego 
ośrodka przemysłowego, będziemy brać 
z niej węgiel. Wzamian za io w innym 
punkcie granicy przemysł czechosłowa­
cki zaopatrywany będzie w węgiel. pol­
ski. Oznacza lo poważne posunięcie 
oszczędnościowe.

Układ finansowo - rozliczeniowy, któ­
ry równocześnie zawarły zostanie' w 
Pradze, będzie musiał być odpowiednio 
elastyczny, by w żadnym wypadku nie 
utrudniać wymiany między obu kraja­
mi. Umożliwi on między innymi stalą 
wymianę turystów, co wpłynie dodatnio 
nie tylko na rozwój stosunków gospo­
darczych, ale także na zbliżenie kultu­
ralne i wzajemne poznanie się.

Granica polsko-czechosłowacka, liczą­
ca tysiąc kilkaset kilometrów, przecięta 
zostanie liniami wysokiego napięcia. By 
mogło się to stać, Czechosłowacja zao­
patrzy nas w brakujący nam sprzęt 
elektrotechniczny. Dzięki temu znacznie 
zwiększona zostanie współpraca w za­
kresie zaopatrywania Czechosłowacji u> 
energię.

Wierzymy głęboko, że linie te łączyć 
będą oba kraje nie tylko gospodarczo. 
Na tej podstawie budować będzieaijf. 
przyjaźń obu krajów".
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0 czym mówią na Dalekim Wschodzie?

T ra k ta t z Japonią
W  obliczu podpisanych już trakta­

tów z europejskimi ex.nieprzyjaciół_ 
mi i toczących się narad w  Moskwie 
między czterema Ministrami Spraw 
Zagranicznych w sprawach dotyczą­
cych Niemiec i Austrii, łatwo zapo­
mina się. że istnieje taki rejon na 
święcie, który jeszcze dotąd oczekuje 
na decyzję w odniesieniu do swojej 
przyszłości, i  żc dotąd nie rozpoczęły 
się nawet jeszcze wstępne dyskusje 
na ten lemat. Z  góry zostało przesą. 
dzonc, że Japonia znajduje się na 
końcu świata i, że jeżeli nawet prze, 
dtużanie lam sianu niepewność, jest 
tcorelyczn e tak samo złe dla między­
narodowego porządku na Pacyfiku, 
jak i gdzie indziej, sprawy europej­
skie przykuwają przede wszystkim u. 
wagę i górują nad innymi. Ale w  
Aus.ialii przeważa zupełnie odm'en. 
■iy pogląd. Daleki Wschód widziany

l.anoerry jest tylko ..bliską półno­
cą- , a Pacyfik, nie zaś Atlantyk, —  
jest sąsiednim oceanem.

D r Evatt w  mowie wygłoszonej 26 
lutego br. w. Izbie Reprezentantów 
kładł w elki nacisk na wczesne załat. 
wienie sprawy pokoju na Pacyfiku. 
Mówił o tym tego dnia, kiedy dele­
gacja Stanów Zjednoczonych wniosła 
na porządek dzienny Rady Bezpie­
czeństwa projekt układu o oddanie w 
powiernictwo amerykańskie tych 
wysp na Pacyf ku, które poprzednio 
znajdowały się pod zarządem japoń. 
skiin z tytułu wykonywania mandatu 
Ligi Narodów.

Obydwa rządy, brytyjski i austra­
lijski, stanęły na stanowisku, że przed 
Konferencją Pokojową nie może być 
mowy o formalnym przekazaniu po­
wiernictwa Ameryce. Ale Stany Zjed. 
noczone odrzuciły to ograniczenie, 
argumentując, że "W tej chwil* mają 
władzę nad tymi wyspami i. żc żadne 
inne państwo nie może ubiegać sę  o 
przyznanie mu powiernictwa. Żąda­
nie Stanów Zjednoczonych zostało 
wzmocnione przez Związek Rudzieć, 
ki a to dziękj uznaniu przezeń sta­
nowiska USA.

Proces dz ełenia się łupami przed 
konferencją pokojową rozpoczął się 
właściwie jeszcze zanim wojna z Ja. 
ponią dobiegła końca. W sławnych, 
tajnych klauzulach układu jałtańskie­
go. które ustaliły warunki, na jakich 
Rosja miała przystąpić do wojny 
przeciwko Japonii, uzyskała ona zgo­
dę Ameryki i W. Brytanii na aneksję 
południowego Sachalnu i Wysp Ku.

Kontrofensywa reakcji światowej
(Ciąg dalszy ze str. 3)

agenci amerykańskich trustów zainsta­
lują swą dobrze zorganizowaną sieć 
aparatu eksploalacyjho-kolonialiiego.

Wszędzie, gdzie tylko znalazły się 
wojska anglosaskie, zaczęto celowo lub 
podświadomie popierać reakcję, two­
rzyć bazy militarne dla ochrony kapi­
talistycznych interesów i straszyć'„czer­
wonym niebezpieczeńslwem“. W len 
sposób przez popieranie faszyzmu w Hi­
szpanii i w Grecji opanowano morze 
Śródziemne, przez stworzenie obręczy 
baz na Pacyfiku — opanowano konty­
nent azjatycki. Kapitał wraz z wojska­
mi posyła swoją piątą kolumnę, która 
staje się podporą reakcji. Jaki wpływ 
ma ta akcja — przekonać się można 
w zachodnich strefach okupacyjnych 
w Niemczech,

Ostatnie tygodnie przyniosły nam wy­
darzenia, które świadczą, że - elementy 
reakcyjne, speszone przed tym ofensy­
wą lewicy, zaczynają ' przeprowadzać 
kontrofensywę. Sygnałem było wystą­

rjisk icn  i chociaż ściśle mówiąc Wici 
ka Trójka n e miała prawa stawiać 
przyszłej konferencji pokojowej wo­
bec faktu dokonanego, to jednak nikt 
nie miał ochoty występować prze­
ciwko tym decyzjom. Stany Zjedno­
czone nie otrzymały natoriiiast w Jał. 
cie od Rosji żadnych obietnic w od. 
niesieniu do amerykańskich planów 
powojennych na Pacyfiku.

Obecnie Departament Stanu, w y. 
ciągnąwszy konsekwencje z aktualnej 
sytuacji dyplomatycznej, jest już pe. 
wny zdobyczy. Lecz takie ułamkowe 
załatwienie sprawy nie może być u- 
ważane za wystarczające w  odniesie, 
niu do całego problemu zapewnienia 
w  przyszłości bezpieczeństwa na 
Pacyfiku, w  czym głęboko zaintere­
sowane są nie tylko Stany Zjednoczo. 
ne lecz także Australia. Nowa Zelan­
dia. W. Brytania. Francja i Holandia. 
Strategicznie rzecz biorąc, wyspy po. 
zostające przed tym pod japońskim 
mandatem —  Mariańskie, Karoliny i 
Marshalla, mają wielkie znaczenie z 
powodu swego położenia pomiędzy 
Hawajami a Filipinami i pomiędzy 
Japonią a Nową Gwineą; stanowią 
one jednak tylko część strategiczne­
go obszaru, do którego należy jeszcze 
włączyć inne japońskie wyspy.

Za pośrednictwem Komisji Kongrc. 
su do spraw marynarki. Departament 
M arynarki wyraził życzenie założe­
nia baz na wyspach położonych na 
południe od wyjsp mandatowych, —  
znajdujących się obecnie pod nic- 
amerykańską władzą. Lecz żadne 
państwo suwerenne nie pozwoli na­
wet najbardziej zaprzyjaźnionemu 
obcemu mocarstwu na założenie baz 
wojskowych i morskich na swoim, 
terytorium, cliyba, żc z wielką nie­
chęcią; roszczenia takie mogą być 
usprawiedliwione i zaspokojone jedy­
nie w  ramach wspólnie planowanego 
politycznego ii strategicznego systemu. 
Wielka Brytania j  Frantja, zaabsor­
bowane sprawami europejskimi i ni.e 
posiadające na Pacyfiku zbyt w iel­
kiej strefy zainteresowań mogą łatwo 
ulec amerykańskiemu naciskowi, ale 
Australia i IJowa Zelandia są w in­
nym położeniu; ich ojczyzna znajdu­
je się na Pacyfiku, a wojna wyrobiła 
w nich świadomość własnych żywot, 
nyoh interesów; toteż niechętnie za. 
akceptowałyby one układ w  sprawie 
Pacyfiku, któryby powstał w  wyni­
ku amerykańskiego dekretu.

pienie prezydenta Trumana o pożyczkę 
dla Turcji i Grecji. Dlaczego te państwa 
wybrał prezydent USA, nie trudno jest 
się domyśleć. Wystąpienie Trumana 
okresie kiedy jego minister zasiada 
przy jednym stole z Molotowem, by 
ustalić warunki, pokoju, świadczy o wy­
jątkowej agresywności. Jednocześnie zaś 
potwierdza słowa Wąjlace’a, żc Stany 
Zjednoczone pragną finansowo popie­
rać państwa antyradziecko nastawione. 
Lewicowa prasa francuska, komentując 
najnowsze wystąpienia de GauUe‘a, ro­
bi niedwuznaczne aluzje do kontaktów 
i nici, jakie je ła.czą z akcją rozpoczętą 
w Stanach Zjednoczonych. Nietrudno 
również zauważyć, żc kapitał amery­
kański dia swych celów pragnie wyko­
rzystać Stolicę apostolską. Krótki ko­
munikat z Watykanu, zawiadamiający 
że Stolica apostolska pragnie zreorga­
nizować swą sieć dyplomatyczną, dopu­
szczając do niej biskupów amerykań­
skich, jest tego najlepszym dowodem.

A.. Bahdaj

Kawowa
Sztokholm, w  kw ietnu.

Niech czytelnik nie wyobraża so­
bie, że ulicami Sztokholmu płynie 
krew. Nie — Wenecja północy pozo, 
stała nadal spokojnym miastem, pro­
wadzącym uregulowany od lat tryb 
życ a. D rewolucji wspomnianej w 
tytule, dowiedzieć się można tylko z 
prasy: ze sprawozdań pariamentar. 
nych, no i trochę z pośpiesznego za­
kapowania nic tyle kawy co... nylo­
nów przez zrównoważony kobiedy 
szwedzkie.

Rewolucja ..kawowa" —  chodzi tu 
o zakaz importu towarów luksuso­
wych, herbaty, kakao, a przede wszy, 
slkim kawy, będącej narodowym na. 
pojem szwedzkim —  ma już swoją hi. 
storię. W kraju ..wszelkiej obfitości" 
ku zdziwieniu cudzoziemców, dawno 
już debatuje się nad środkami zarad. 
czyim, które pozwoliłyby uniknąć in . 
fiacji.

N IEBEZPIECZEŃSTW O INFLACJI
Inflacja?—-Tak. Szwecja, która n c 

brała, udziału w wojnie- która w du­
żej mierze dziękj lej wojnie w chwili 
jej zakończenia była najzasobniej­
szym w waluty i złoto krajem euro­
pejskim —  w drugim roku powojen­
nym znalazła się w obliczu niebez­
pieczeństwa inflacji. Sprawozdania 
Szwedzkiego Banku Narodowego 
(Riksbank) wskazują na słaby od­
pływ dewiz. Czynniki gospodarcze a. 
larmują. że brak jest równowagi po. 
między importem a eksportem, co 
wyraża się w  ujemnym bilansie ban. 
dlowym, że brak jest równowagi po. 
między zapasem towarów na rynku, 
a popytem na nie.

W  tej sytuacji, która wykazuje jta . 
le pogorszenie —  rząd postanowił in . 
terweniowąć. Jednym z elementów 
tej interwencji miało być przykręcę, 
nie śruby podatkowej. (Projekt no. 
wej ordynacji podatkowej nie wszedł 
jeszcze pod obrady parlamentu). —■ 
Drugim. —  zakaz, importu luksuso­
wych towarów. Herbata, kawa. ka. 
kao będą, dość skąpo zresztą —  rac- 
jonowaue. Iune artykuły —  niewia­
domo dotąd na jakie udzielone liecn. 
cje przywozu —  po wyczerpaniu się 
ich zapasu —  znikną.

PROTESTUJE KAPITALISTA
W  parlamencie, w prasie — rozsza. 

lała się burza. Protestuje kapitalista, 
gdyż odebrano mu możność zyskow­
nego handlu, no i trochę może zadość 
uczynienia luksusowym przyzwycza. 
jeuiom. Protestuje drobnouneszczaniii 
—  gdyż nie'będzie mógł zaspokoić 
swych bardzo już rozdętych, potrzeb, 
a przede wszystkim nie chce wyrzec 
się —  kawy. Kawa jest poważnym 
zmartwieniem chłopa i robotnika, in. 
n-e artykuły luksusowe — tej ostat­
niej kategorii nie obchodzą. Nawet

Rad i nowe maszyny 
w racają do Polski

W radzieckiej strefie okupacyjnej w 
Niemczech w okolicach Bolkenhagen 
Rewindykacyjna Komisja odnalazła dal­
szą partię radu zrabowaną przez Niem­
ców z kliniki ginekologicznej w Pozna­
niu w ilości ok. 10.0 miligramów. W 
najbliższych dniach rad ten powróci do

W toku poszukiwań dokonywanych 
przez Biuro Rewindykacji i Odszkodo­
wań Wojennych na terenie Niemiec, 
Austrii i Czechosłowacji zabezpieczono 
w okolicach Linzu i Kinsbergu poważ­
ne ilości maszyn i urządzeń, które wy­
wiezione zostały przez Niemców z O- 
strowieckich i Starachowickich Zakła­

rewolucja
komunistyczny -N y  Dag", który po. 
piera na ogół gispodarczy program 
rządowy — nie godzi się na kawowe 
ograniczenia, dowodząc nie bez ra­
cji. że w warunki eh szwedzk cli ka. 
wa jest artykułem perwszej potrze­
by, a oszczędność dewizowa przy re. 
glamentowanym wwozie będzie nie­
wielka.

Kawa — stała się dziś najpopular­
niejszym antyrządowym argumentem.
Z mównicy pariamenlarnej padmy 
słowa potępienia. Zażądano nowych 
wyborów, łub ustąpienia (program 
minimum) Wigforssa., Myrdala — mi 
nistra Handlu i Erlandera — prezesa 
Rady Ministrów.

Zakaz importu ożywiał zamierają, 
cą już dyskusję o inflacji. Prasa le­
wicowa. atakując opozycję —  na jej 
babki zm ica odpowiedzialność za sy. 
tuację która zmusiła do ograniczeń. 
Dlaczego pyta ona —  armatorzy i ku. 
pcy nie odprowadzają do kraju swych 
zysków dewizowych, a lokują je za­
granicą? Gdyby suma 250—350 mil. 
koron w  walutach obcych, na jaką 
obliczają zagraniczne ich lokaty wró.' 
ciła do kraju —  problem umniejsze­
nia się zapasu dewiz byłby załatwio. 
ny. przynajmniej w  chwili obecnej.

Opozycja —  nie chcąc zostać dłuż­
na odpowiedzi, po raz niewiadomo 
już który atakuje rząd za zbyt libe­
ralną politykę kredytów zagranicz­
nych. Torsten Kreugcr w  >,Slock- 
holnis Tidningen**—raz po raz kryty­
kuje sowiecko szwedzką umowę lian, 
dlową, w  której ZSRR otrzymał po­
ważny kredyt towarowy. W  tejże ga. 
zecie ukazał się również artykuł kry. 
tykujący ostro ostatnio zawartą u. 
mowę handlową polsko szwedzką. —  - 
Debata parlamentarna trwa.

BRAK PLANOWEJ GOSPODARKI
Polstoięmu. .obserwatorowi nasuwa 

się przy okazji ,.kawowej rewolucji" 
— jedna tylko uwaga: gdyby w Szwe. 
cji socjal demokratyczny rząd wpro. 
wadził system planowej gospodarki, 
mniej by miał kłopotów. Minister 
Myrdal powiedział niedawno, żc u. 
aktywnić bilans handlowy mogliby 
intensywniejszy eksport papieru! —  
Ograniczenie konsumeji papieru! —  
wołał. A  ograniczyć ją można chyba 
w 50 proc, co najmniej. Kto n:c był 
w Sztokholmie, nie zrozumie nigdy, 
do czego może dojść marnotrawstwo 
papieru. Najdrobniejszy sprawunek 
zawijają klientowi tu w nieskończoną 
ilość arkuszy bibułek papierów, pa­
kują do toreb, pudelek. Bardzo to wy  
godnie —  gdy chodzi o eksport, pew. 
na celowa planowość by tu nie za-’ 
szkodziła.

Cóż kiedy Szwecją rządzi liberał,i. 
styczna teoria ekonomii —  nic uzna, 
jąca planowości w  gospodarce.

<KART.)

dów. Zabezpieczono również około 20 
wagonów maszyn w miejscowości Usti 
nad Łabą, pochodzących z fabryk Schi- 
chta w Warszawie i Trzebini. W Pradze 
Czeskiej odnaleziono i zabezpieczono 
oraz przygotowano do transportu całe 
urządzenia fabryki „John" w Łodzi oraz 
pełne archiwum fabryki w Mościcach.

Z zapowiedzianych już dawniej trans, 
portów, ostatnio nadszedł do kraju dru­
gi zespół wywiezionej kolei elektrycz­
nej, która kursowała na linii Żyrardów- 
Warszawa-Otwock. Na transport ten 
składają się cztery zcslawy, każdy po 
3 wagony.
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Turystyka w kilku słowach
Województwo olsztyńskie, będąc, 

pięknym terenem turystycznym, mi 
sporo kłopotów z udostępnieniem swe 
go terenu, ale rozbudowa komunikacji, 
postępuje doić szybko. Na Kanale Wair. 
mińskim remontuje się Muzy, na limii 
jdańsk — Elbla.g — Ostróda o 
jorzewo —  Miłomłyn uruchomiło się 
już komunikację uiodną. Również linia 
kolejowa Gdańsk — Ostróda będzit 
czynna od 10 maja br.

Drugim kłopotem to sprawa Grun­
waldu, który przewidziany jest jako 
miejsce bardzo atrakcyjne dla turystów. 
Wielkim kłopotem jest tutaj brak
schronisk i odpowiednich połączeń. _
Wydaje się, że koniecznym będzie wio 
zenie w to większych inwestycji.

* * *
Wojewoda olsztyński dr Robeł- za 

proponował ogłoszenie konkursu między 
słowiańskiego na budowę pomnika 
polach Grunwaldzkich.

PKP wprowadziło z dniem 1 kwiet- 
a ulgi przejazdowe i  transportowe dla 
dzi i towarów wysyłanych na wysta­
ły i  targi.

Wydział Turystyki przy Ministerstwie 
Komunikacji zorganizował w Szklar­
skiej Porębie kurs dla referentów tu­
rystów. Chodzi tu o przygotowanie fa­
chowców do obsługi turystów.

Jedna z księgarni na Ziemiach Od­
zyskanych wypulciła szereg pięknych 
pocztówek z najbardziej charakterysty­
cznymi widokami Śląska Opolskiego. 
Pocztówki posiadają napiły w czterech
językach.

Pierwsza wytwórnia witamin 
„D“ w Zabrzu

W Zabrzu .  Biskupicach uru­
chomiona została ostatnio prze­
twórnia witaminowych odżywek 
owsianych. W nowoołwartej wy­
twórni (zainstalowano specjalne 
maszyny i aparaty pro-mieniolwór- 
cze, które przerabiać będą gotowe 
produkty jak  mączkę, grysik, kasz 
kę i [datki owsiane w wartościo­
we pożywki witaminowe.

Produkty te po przejściu przez 
odpowiednią aparaturę i dzięki 
naświetlaniu promieniami ultra­
fioletowymi nasycone zostają sta. 
łą witaminą „D**, która przyczynia 
się do zwalczania groźnej choroby 
krzywicy i gruźlicy kości.

Fabryka w Biskupicach nawią­
zała również kontakt z Państwo­
wym Zakładem Naukowym w 
Warszawie, który uruchamia spe­
cjalne laboratorium doświadczał, 
nc, zamierzając wprowadzić zdo­
bycze naukowe zabrskiej fabryki 
dla konsunicji krajowej.

Towary włókiennicze za 1 miliard zł 
dla Warszawy

Ostatnio w Warszawie dawał rów powierzono Federacji War. 
się odm twać znaczny brak Iowa, szawskich Spółdzielni Spożywców, 
rów włókienniczych. W ykorzystali Tekstylia po cenach od 50 do 200 
to spekulanci, śrubując ceny do procent niższych, niż obecnie po­

bierane w sklepach prywatnych 
— sprzedawane będą w 30 war­
szawskich sklepach spółdziel­
czych.

Wczoraj nadszedł do Warszawy 
pierwszy transport towarów włó­
kienniczych, przeznaczony na ak- mielą sząrpącże,
cję interwencyjną. Towary n ie .  stalowych zębach, przez trzy godziny

__ . zwłocznie skierowano do poszczę- na produkt o konsystencji miękkiej
Warszawa dostanie towarów włó. gólnych sklepów spółdzielczych, waty. W ata, p0 60-godzinnym odpo- 
kienniczyćh za 1 miliard złotych, które rozpoczęły już ich sprzedaż, czyuku, wsypana zoslaje do baratów. 
Akcję rozprowadzenia tych Iowa- Są to wirowe bębny, do których do-

niewiarygodnych granic.
Chcąc zwalczyć zakusy spekula­

cyjne, które dotkliwie odczuł prze, 
de. wszystkim świat pracy, Centra­
la „Społem** w porozumieniu z 
Państwową Centralą Tekstylną — 
rozpoczyna na rynku warszaw­
skim wielką akcję interwencyjną. 
W kwietniu, maju i czerwcu

Ludzie, którzy stoją na straży lasu 
Warunki życia pracownika Admin straćji Lasów Państwowych

Zniszczenie wojenne i rabunek 
wszelkiego mienia na ziemiach 
Polski zubożyły nasz kraj i obni­
żyły stopę życiową naszego społe­
czeństwa. Obniżenie stopy życio­
wej na szereg lał, aż do zaleczenia 

ran zadanych przez krwawego na­
jeźdźcę jest naturalną konsekwen­
cją gospodarki okupanta i wojny. 
Wszyscy w m iarę naszych sił i u- 
zdołnień stanęliśmy do pracy, a- 
żeby w wysiłku nad dźwiganiem 
kraju z ruiny wesprzeć nasz rząd 

dopro-wadizić kraj do dobrobytu.
Zdawałoby się, że w tej pracy 

dla wspólnego dobra wszystkie 
działy produkcji narodowej zosta­
ną potraktowane jednakowo przez 
tych, którzy w tych najtrudniej­
szych warunkach podjęli się kiero

■ania Narodem i prowadzenia go 
do lepszego jutra.

Jednakże fakty świadczą, że jest 
inaczej. Jest bowiem w  Polsce dzi. 
siejszej jeden dział gospodarki na­
rodowej, który został potraktowa­
ny gorzej od innych, a jego pra­
cownicy zarówno umysłowi jak i 
fizyczni zepchnięci zostali na sza­
ry  koniec pod ■względem warun­
ków wynagrodzenia. Tym działem 
jest państwowe gospodarstwo leś-

Produkoja państwowego gospo- 
danstwd leśnego dostarcza ważne­
go kluczowego surowca. Na tym 
surowcu opiera się odbudowa śród 
ków kmunikacyjnych, elektryfi­
kacja kraju, odbudowa domostw’ 
v miastach i wsiach, wydobycie, 

węgla, produkcja papieru i wiele

Jedwabie z górskich świerków 
jak się produkuje cenne materiały

W ystawy sklepowe zakwitły tysią­
cem kolorowych kwiatów, setkami bar­
wnych pasków, grochów i krat. W ysta­
wy kuszą pajęczyną pończoch i poły­
skiem jedwabnych kompletów. W prost 
nie do wiary, że ten miękki, połyskli­
wy jedw ab robi się z drzewa.

W  całej Polsce są  tylko cztery fa ­
bryki sztucznego jedw abiu — w Jele­
niej Górze (słynne poiskie perlony), w 
Tomaszowie, Chodakowie i Wrocławiu. 
W  stadium uruchomienia jest jeszcze 
fabryka w Gorzowie i Żydowinie kolo 
Szczecina.

Państwowa Fabryka Sztucznego Je­
dwabiu Nr. 3 we' W rocławiu mieści 
się na krańcach miasta. Czerwień jej, 
budynków tonie w powodzi zieleni, któ­
ra  tu  jakoś szybciej i bujniej rozwija 
się, niż w Centralnej Polsce. Fabryka 
została zbudowana w 1921 roku przez 
magnata Giescheg-o, właściciela wielu 
obiektów przemysłowych na Dolnym

innych działów produkcji, służą­
cej celom komsumoji wewnęlrz- 

nej kraju i eksportowi- W artość 
drewna w produkcji przemysłowej 
kraju jest oczywista i uznana.

Nie została natomiast uznana i 
oceniona praca ludzi, na których 
barki spadł ciężar codziennego 
trudu przy produkcji, ochronie, 
wyrębie r  dostawie drewna do 
miejsc zbytu. Wynagrodzenia pła­
cone tym pracownikom są niższe 
od wynagrodzeń wszystkich ' in­
nych działów zarządu lub produk­
cji krajowej. Wynagrodzenie fa­
chowca leśnika pracownika w 7-ej 
grupie uposażenia wynosi łącznie 
z dodatkiem rodzinnym i premią 
przeciętnie 5.125 zł. Jak  świadczy 
dołączone zestawienie kosztów 
skromnego utrzymania przeciętnej 
rodziny, ta kwota żadną miarą nie 
może wystarczyć na pokrycie naj­
zwyklejszych wydatków.

Czy zatem w myśl hasta „las ży­
wi i cdiziewa“ ma szukać w sposób 
nielegalny na własną rękę środ­
ków do życia?

Pracownicy innych działów za­
rządu państwowego, nauczyciele, 
urzędnicy skarbowi, górnicy itp., 
a nawet pracownicy „Pagedu** 
podległego Ministerstwu Leśnict­
wa, pracownicy CDD dła przemy­
słu węglowego, CZPP, opłacani są 
o wiele lepiej. Księgowy Spółdziel­
ni spożywców otrzymuje wynagro 
dzenie czterokrotnie wyższe jak 
sekretarz Nadleśnictwa lub refe­
rendarz Dyrekcji Lasów Państwo­
wych.

Śląsku. Do 1930 r. prowadził ją  kon­
cern holenderski, później niemiecki. 
W czasie .wojuy pracowało (u 50% jeń-

O początkach .fabryki opowiada nam 
z pewnym skrępow aniem 'jedyny pozo­
stały " tu  Niemiec, Alfons Krauze, bro­
niący się wszystkimi silami przed wy­
jazdem do ukochanego V aterlandu. Opo­
wiadaniu Krauzego przysłuchuje się 
John Boil z Chicago, płowowłosy Ame­
rykanin, który, na  zawsze' chce zostać

W ładze polskie przejęty fabrykę w 
tipcu 1945 r. Była ona straszliwie zni­
szczona, tak  że początkowo pracowano 
tylko nad jej odbudową. Personel skła­
da! się wtedy z 20 Polaków i 300 Niem­
ców. Dziś jest 1,600 Polaków i jeden 
jedyny Krauze. Odbudowany zakład 
ruszył 5 maja 1946 r. Obecnie p rod ir
kuje cztery tony przędzy jedw abnej baniu, dla nadania połysku i mięk- 
dziennie. P lan Trzyletni przewiduje kości, przewija się jeszcze na p.usma lub 
zwiększenie produkcji do sześciu ton

Podstawowym surowcem produkcji 
jedwabiu jest celuloza, specjalny gatu­
nek celulozy, wyrabianej z wysokogór­
skich świerków, rosnących w Szwecji.
Na szczęście k raj ten dostarcza nam 
dostateczne- ilości surowca. Pozostałe 
składniki (kwas siarkowy, soda kausiy- 

aa i dwusiarczek węgla) są już  wla- 
e. Celuloza to  zwyczajne, grube ar- 
isze tektury. Tak trudno uwierzyć,

z tego powstanie miękki jedwab.
Celulozę zanurza się w roztworze sody 

kaustycznej i  przesyca ługiem. Powsta­
łego alkaliceluloza. Alkalicelulozę 

maszyny

leśników jest ciężka, ( d- 
powiedzialna i nieteipieczna, z ca­
łą pewnością nie łatwiejsza od 
pracy w wielu innych zaw odach, a 
jednak wynagrodzenie leśnika je t 
w Stosunku do innych zawodów 
wydatnie obniżone. Nic więc dziw­
nego, że jednostki ruchliwsze rzu­
ciły już pracę w zawodzie leśnym j 
i przeszły do lepiej płatnej pracy. - 
w innych zawodach.

Państwo przejęło lasy prywatne 
i mimo upływu dwu lat nie zajęło 1 
się losem emerytów tych lasów; - ! 
Przy parcelacji majątków rolnych 
obdzielono ziemią przede wszyst­
kim służbę folwarczną — o nie­
zdolnych już do- pracy leśnikach ze 
służby prywatnej nie pomyślano. 
Ci leśnicy, którzy znaleźli zatrud­
nienie w lasacli państwowych, a z . 
uwagi na wiek lub stan zdrowia ; 
będą musieli wejść wkrótce w stan 
spoczynku, drżą na m yśl o czeka- ‘ 
jącej ich śmierci głodowej. Nic 
więc dziwnego, że są i tacy, którzy 
usiłują zgromadzić zapasy na czar 
ną godzinę z majątku państwowe­
go.

Niesprawiedliwość w stosunku 
do pracowników państwowego go­
spodarstwa leśnego trzeba usunąć.

Zarząd Związku Zawodowego 
Pracowników Leśnych i Przemy-, 
słu Drzewnego w  Krakowie zwra­
ca się w tej sprawie z apelem do 
Zarządu Głów nego oraz do Ob. Mi­
nistra w przekonaniu, że las i leś­
nicy sianą się przedmiotem ich za­
interesowania.

prowadza się rurkam i tlwusiarczek wę­
gla. B araty obracają się przez trzy go-1 
dżiny i dokładnie mieszają alkalicelu- 
lozę z dwusiarczkiem. -Powstaje z' tego 
sautogeuian, również wata, tylko in­
tensywnie żółta. X anlogenian miesza 
się z ługiem co daje wiskozę brunatną, 
lepiącą się ciecz. Kolejny etap produk­
cji —  to oczyszczanie i filtrow anie wis­
kozy, u następnie... 1 tu największy che­
miczny cud.

Długie, oszklone, podobue do inspe­
ktowych okien warsztaty przędzalnicze. 
W nich , szeregi drobnych sitek p laty­
nowych, przez które płynie wiskoza. 
Nad sitkami krany, zwane garnkami, 
przędą z wiskozy nić. Tatę, to wcale 
nie blaga — z cieeży pftędą  nić. 
Nić tę nawija się ’ od razu na kłęb­
ki, po 250 gramów każdy, a póź­
niej po mydleniu, chlorowaniu i płu-

tożki. Jest to już golowy jedwab, i 
ne j grubości (zależy przez jaki w arsztat 
przędzalniczy przeszedł), o cudownym, 
złocistym kolorze i m iękkim połysku. 
Rożeśle się te kłębki i pasma cło war­
sztatów tkackich i będą z nieb kwiacia- 
sle suknie, pajęcze pończochy i lekkie 
komplety.

Praca w faliryce sztucznego jedwabiu 
jest ciężka. Robotnik, który właśnie 
stoi przy maszynie przędzalniczej, ma 
zaczerwienione oczy. Co pewien czas 
ociera je rękawem m arynarki. Palą go. 
Gazy, wytwarzane przy  produkcji jed­
wabnej nici, a taku ją  spojówki. Daw­
niej zdarzały się też (rzadkie na szczę­
ście wypadki) chorób umysłowych 
wśród robotników pracujących przy 
dwusiarczku węgla. Drago, bardzo dro­
go płaci się za barwne szmatki... r  

Krystyna Dąbrowska



Str. t ,N A P H Z O P" Nr 112

Przed świętem 1-majowym
(K) Od kilku dni trwają przygoto­

wania do tradycyjnego święta klasy 
robotniczej tak uroczyście obchodzo­
nego w dniu 1 maja przez świat pra­
cy m. Krakowa. Przygotowaniami i 
opracowaniem projektu zajmuje się 
specjalny komitet pod przewodnictwem 
tow. Kajtocha Eugeniusza (PPS) i tow. 
red. Romana Szydłowskiego (PPR), zło 
żony z przedstawicieli obydwóch par- 
tyj OKZZ i organizacyj młodzieżowych 
OMTUR i ZWM.

W dniu wczorajszym na konferencji, 
która odbyła się na Ratuszu, ustalony 
został ostateczny projekt uroczystości 
,1-majowych.

Qd dnia 25 do 30 kwietnia odbywać 
się będą w zakładach pracy masówki, 
w czasie których przewidziane są oko­
licznościowe przemówienia związane ze 
świętem. We środę dnia 30 kwietnia o 
godz. 18 po południu odbędzie,się uro­
czysta akademia w Teatrze im. J. Sło­
wackiego * 1 udziałem przedstawicieli 
KW PPS tow. Szwalbego i KC PPR 
tow. Zambrowskiego. Wygłoszą oni 
przemówienia, a następnie po części 
oficjalnej nastąpi bogaty program ar­
tystyczny.

Równocześnie tego samego dnia o g. 
18-ej koncertować będą na Rynku dwie 
prkiestry i  dwa chóry robotnicze, po 
czym o godz. 20-tej nastąpi wyświetle­
nie kolorowego filmu ,{Czarodziejski 
kwiat'* na olbrzymim ekranie rozpię­
tym na wieży ratuszowej. Po filmie 
będzie miał miejsce capstrzyk orkiestr 
i pochód organizacyj młodzieżowych 
przez ulice śródmieścia.

Z odsłonięcia sztandaru MK PPS 
w Chrzanowie

(K) Ostatnio w sali „Domu Dziecka" 
w Chrzanowie odbyło się odsłonięcie 
Sztandaru Miejskiego Komitetu -P. P. Si, 
w którym brali udział przedstawiciele 
C. K. W., W. K. i P. Ki oraz licznie 
zgromadzeni delegaci wszystkich komi­
tetów w powiecie.

Przewodniczący M. K. P. P. S. w 
Chrzanowie tow. Bytomski Paweł za­
gaił uroczystość odsłonięcia sztandaru 
krótkim przemówieniem, a następnie' 
powołał do Prezydium Tow. Tow.: Po­
sła Motykę Lucjana, Posła Bromboszcza 
Henryka, dr. Głusko Elżbietę, Brom- 
boszczową Zofię, Kobielską Rozalię, 
Szypułową Marię, Starzyckiego Włady­
sława.

Walne zebranie Komitetu 
w Słomnikach

W niedzielę 20 bm. w sali Sądu Grodz 
kiego odbyło się Walne Zebranie MK 
PPS przy udziale około 100 towarzyszy. 
Z ramienia powiatowego Komitetu w 
Miechowie przybył przew. Iow. Czekaj. 
Obradom przewodniczył tow. Sroczyń­
ski Zdzisław. Po sprawozdaniu z dzia­
łalności i sprawozdaniu rachunkowym 
udzielono absolutorium ustępującemu 
Zarządowi. Uchwalono budżet na rok 
1947 oraz postanowiono ufundować

Akcja PPS w terenie
Ostatnio odbyło' się w Limanowej ze­

branie Komitetu Miejscowego. Na tym­
czasowego przewodniczącego zebrania 
wybrano tow. Wróbla Władysława. Po 
krótkim zagajeniu udzielił on głosu 
przedstawicielowi WIi PPS tow. Bok- 
sanowi.

Po dokonaniu wyboru nowego zarzą­
du zabrał glos jeszcze raz tow. Boksan, 
który zwrócił się do nowego zarządu o 
karne i zdyscyplinowane podporządko­
wanie -się wszystkim nakazom władz

W dniu 1 maja o godz. 7-ej rano na­
stąpi zbiórka pracowników w zakła­
dach pracy, a następnie o godz. 8-ej 
zbiórka według zakłsadółr pracy w od­
powiednich dzielnicach. Po przemarszu 
na Rynek o godz. i)-ej odbędzie się 
wielki tradycyjny wiec pod Sukienni­
cami, gdzie przemówią przedstawiciele 
partyj politycznych i OKZZ.

O godz. 10-tej rozpocznie się pochód, 
który przejdzie trasę z Rynku ul. Grodz, 
ką, Gertrudy, Potockiego, Basztową, 
Aleją 1 Maja, Podwalem, Straszewskie­
go, do stóp Wawelu, gdzie nastąpi roz­
wiązanie pochodu.

Po południu o godz. 13-ej rozpoczną 
się wielkie igrzyska sportowe robotni­
czych klubów sportowych, a następnie 
o godz. 16-ej przed przedstawicielami 
władz odbędzie się wielka defilada spor­
towa.

Wieczorem' o godz. 19-ej na placu 
św. Ducha będzie miała miejsce zaba­
wa ludowa. Tego wieczora wszystkie 
imprezy teatralne i kinowe będą udo­
stępnione dla świata pracy bezpłatnie, 
Związki Zawodowe zajmą się rozpro­
wadzeniem biletów po zakładach pracy.

Komitet organizacyjny święta 1-ma- 
jowego zwraca się z apelem do miesz­
kańców m. Krakowa o dekorację do­
mów w’zdłuż trasy pochodu. W naj­
bliższych dniach komitet wyda odezwę 
w związku z nadchodzącym świętem. 
Projekt tych uroczystości ustalony na 
ostatniej konferencji, zostanie w naj­
krótszym czasie przedstawiony do za­
twierdzenia.

Krótkie przemówienia okolicznościo­
we wygłosili tow.. tow.: imieniem C. K. 
W. poseł Motyka Lucjan, imieniem P. 
K. poseł Bromboszcz Henryk oraz 
imieniem wojewody krakowskiego i 
starosty powiatowego chrzanowskiego 
tow. Starzycki Władysław. Następnie 
odsłonięto Sztandar a poseł Motyka 
imieniem C. K. W. wręczył go Przew. 
M. K. PPS tow. Bytomskiemu Pawło­
wi, którego z kolei przekazał chorą­
żemu tow. Jhrze Stefanowi, który zło­
żył ślubowanie.

Po wręczeniu Sztandaru przystąpio­
no do wbijania gwoździ i wpisywania 
się do księgi pamiątkowej.

sztandar miejscowego Komitetu PPS. — 
Na ten cel wpłynęły na zebraniu po­
ważne kwoty. Następnie dokonano wy­
boru Zarządu: tow. tow. Ciuśniak Da­
niel — przewodniczący, Dej Jan —- wi- 
ceprzewod., Przeniosło Andrzej — se­
kretarz, Stefański Jan — skarbnik. — 
W wolnych wnioskach uchwalono wy. 
delegować stosunkową ilość przedsta­
wicieli PPS do Miejskiej Rady Narodp-

rzchnich Partii, po czym po od­
śpiewaniu „Roty** i „Czerwonego Sztan- 
daru“ zebranie zakończono.

W dniu 13 kwietnia br. odbyło się 
zebranie organizacyjne w Państwowej 
Szkole Nadleśnictwa na majątku Stara 
Wieś członków i sympatyków PPS.

Po zagajeniu przez tow. Szczygła za­
brał glos tow. Boksan, który zobrazo­
wał w krótkich słowach historię Partii, 
jej cele w no\vej naszej rzeczywistości,

Prezydent miasta Krakowa 
udał się do Warszawy

(K) .Wczoraj prezydent miasta Kra­
kowa tow. Wolas udał się do Warsza­
wy celem wzięcia udziału w zjeździe 
prezydentów miast wydzielonych, któ­
ry odbędzie się dnia 26 bm. w Mini­
sterstwie Administracji Publicznej.

Na zjeździe tym prez. Wolas przed­
stawi obecną ciężką sytuację finanso­
wą Krakowa, jego potrzeby i trudności 
w zaopatrzeniu pracowników w admi­
nistracji samorządowej oraz wnioski 
mające na celu zabezpieczenie miasta 
przed dalszymi ograniczeniami placó­
wek przemysłowych przenoszonymi do 
do innych miejsc, wnioski mające na 
celu poprawę sytuacji mieszkaniowej 

bytu pracowników szczególnie w ad­
ministracji samorządowej.

W czasie nieobecności prezydenta bę­
dę go zastępował wiceprezydent inż. 

Eugeniusz Tor.

Komunikaty
Miejski Komitet Organizacji Młodzie, 
ży TUR w  Krakowie zawiadamia, że 
w dniu 26 maja. br. o godz. 15 w  sali 
n r. 52. dom PPS. Rynek Gł, 30 od­
będzie się Walne Zebranie wszyst­
kich członków' Miejskiego Komitetu. 
Obecność wszystkich członków Orl 
ganizacji obowiązkowa.

* * *
Sekcja Młodzieżowa PZBWP zawia­

damia, że dnia 26 4. 1947 odbędzie 
się Nadzwyczajne Walnie Zebranie w 
sali świetlicy ul. Basztowa 8 o godz 
ltLtej.

Obecność wszystkich członków 
S, M. obowiązkowa.

* . * *
Dnia 26 kwietnia bit o godzinie 

17-iej odbędzie się w  Bibliotece To­
warzystwa Przyjaźni Polsko-Radziec. 
kiej, Batorego Nr. 14 pierwsze orga­
nizacyjne aebranie Miłośników 
Książki Rosyjskiej.

Inauguracyjne zebranie poprowa­
dź; obyw. N. Modlińska. Zapraszamy 
czytelników Biblioteki i sympatyków.

Pożar w Wieliczce
(S) Wczoraj Krakowska Straż Ognio­

wa została zaalarmowana wiadomością 
o pożarze, który wybuchł w Wieliczce.

Po przybyciu na miejsce okazało się, 
że w płomieniach stoją dwa domy. Na 
miejsce przybyła również ochotnicza 
straż lokalna. Pożar zlokalizowano w 
szybkim tempie. Wypadku w ludziach 
na szczęście nie było.

Sprawa Muzeum Etnograficznego 
na konferencji Komisji Kultury i Sztuki

(Bg) Długotrwałe starania i zabiegi 
kierownictwa Muzeum Etnograficznego 
w celu uzyskania lokalu, któryby mógł 
pomieścić cenne zbiory, przyniosły wre­
szcie pomyślny skutek.

Sprawa Muzeum, jedynego ' dziś w 
Polsce zabytku tego rodzaju, stała się 
w ostatnich dniach najbardziej palą­
cym problemem, połączonym z masą 
drażliwych dyskusji na terenie miasta 
Krakowa. Znalezienie lokalu, który po­
zwoliłby na rozpakowanie od wojny 
nieprzeglądanych skrzyń, zajęcie się 
niszczonymi przez myszy, mole i inne 
szkodniki eksponatami było kwestią 
niezwykłej wagi, którą zająć musialy się 
wszystkie czynniki miasta.

W najbliższych dniach Muzeum Et­
nograficzne otrzyma pomieszczenie w 
jednym z budynków koszar wojskowych 
J. Sobieskiego przy ul. Warszawskiej. 
Ukończenie sprawy zawdzięczamy prze­
de'wszystkim poważnemu ustosunkowa­
niu się i wielkiemu zrozumieniu Do­
wództwa Okręgu Wojskowego, które z 
własnej inicjatywy oddało jeden ze 
swoich lokali, rozumiejąc ważność ist­
nienia Muzeum Etnograficznego na te­
renie Krakowa.

Muzeum Etnograficzne będzie mogło 
w możliwych dla siebie warunkach 
przystąpić do najbardziej palącej w tej 
chwili pracy konserwatorskiej zniszczo­

Komunikaty Partyjne

UROCZYSTOŚĆ O D SŁO N IĘ­
C IA  I P R Z E K A Z A N IA  SZTAN  
D A R U  D LA  M K  PPS ODBĘ­
D Z IE  S IĘ  D N IA  27 K W IE T ­
N IA  W  T E A T R Z E  im. J. SŁO­
W A C K IE G O  O G O D Z IN IE  12 
W  P O ŁU D N IE .

P R Z E D  O D S Ł O N IĘ C IE M  
S Z T A N D A R U  M K  PPS

Uprasza się w szystkie Kom itety  
dzielnicowe, które n ie pobrały 
dotychczas gwoździ i  zaproszenia 
na uroczystość odsłonięcia sztan­
daru M iejskiego Kom itetu PPS w  
dniu 27 bm. o pobranie gwoździ 
u tow . Stremka, I .  p.

K om itet U fundow ania sztandaru  
dla M K  PPS w zy w a poazt-y sz an- 
darow e wszystkich Kom itetów  
Fabrycznych i  Dzieln icow ych do 
w zięcia udtefiału w  uroczystość i 
przekazania sztandaru M iejsk iem u  
K om itetow i PPS. k tó ra  odbędzie 
się w niedzielę 27 bm. w  teatrze 
im. J. Słowackiego.

1-szy M A J Z B L IŻ A  S IĘ
K om itet dzie ln icow y PP S K ra­

ków - śródm ieście w zyw a wszyst­
kie podległe m u  K om itety  b iu r i  
insty tuc ji n a  terenie m . K rakow a, 
by do dn ia  28. IV . 1947 urządziły  
zebrania członków PP S z porząd­
kiem  dziennym  urządzenia święta 
1 M aja .

Zapotrzebowanie n a prelegen. 
tów kierow ać do M K  PPS K raków . 
Sekretarz: W łodzim ie rz Towpasz, 
przewodniczący: dlr. Rójżańslki J.

G oździk i pierwszom ajowe w  ce­
nie zł. 4 są do nabycia codziennie 
w R eferacie K obiecym  W K  PPS, 
Rynek G ł. 30 po kó j n r . 55 II piętro 
od godziny 9 do 16.

N O W E  O D Z N A K I PPS
Nowe odznaki PPS srebrne, bar. 

dzo efektowne (trzy  strza ły z in i­
cja łam i P P S ) w  cenie 100 zł. za 
sztukę są do nabycia w M K  PPS
pokój N r . 10. 

nych eksponatów. Poza tym plany wy­
stawienia zbiorów na organizowanych 
w Krakowie (Dni Krakowa), Wrocławiu
i Poznaniu wystawach będą mogły przy­
oblec się w realne kształty.

Sprawa Muzeum omówiona została w 
dniu wczorajszym na posiedzeniu Ko­
misji Kultury i Sztuki Miejskiej Rady 
Narodowej poświęconej zasadniczo te­
atrom miejskim, oraz sprawie obsady 
stanowisk dyrektorów i kierowników 
teatrów krakowskich. Na wniosek jed­
nak tow. dra B. Drobnera mianowanie 
kierowników literackich teatrów posta­
nowiono odłożyć do następnego posie­
dzenia, na które zaproszeni zostioą tow. 
min. L. Kruczkowski i dyr. Departamen­
tu Teatrów K. Rusinek

KS OM TU R  „Podgórski" — 
RKS „Legia" 4:2 (4:0)

Wczoraj rozegrano mecz piłkarski o 
Mistrzostwo Związku Robotniczych Sto­
warzyszeń Sportowych między R. K. S. 
„Legia** a K. S. OM TUR „Podgórski**, 
który sprawił miłą niespodziankę swo­
im sympatykom zwyciężając a tym sa­
mym eliminując z dalszych rozgrywek 
R. K. S. „Legię** z wynikiem 4:2 (4:0). 
Bramki zdobyli dla TUR-u Piekarz 3 
i Zawiślak 1, dla „Legii** Ściborski 1 
i Sowa 1. Sędziował bardzo dobrze oh. 
Budziaszek,
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Śmierć pod kołami wozu
(S) Wczoraj naprzeciw Rzeźni Miej, 

skiej “ ia ł miejsce wstrząsający wy. 
padek. który zgromadza liczne rze. 
sze przechodniów. Oto około godz.
3-ciej popoł. jakiś człowiek usiłował 
wskócżyć na wóz lewarowy, wiozą, 
cy świnie, jednak uczynił to tak nie­
szczęśliwie. iż dostał się pod koła i 
uległ złamaniu czaszki oraz wewnętrz

„Dzień dobroczynności'* w tramwaju 
czyli drogi bujnej fantazji

(S). Wczoraj Sąd Apelacyjny roz. 
palrywał sprawę konduktora tram, 
wajowego, Andrzeja Lipińskiego, któ. 
ry w swoim czasie został posądzony 
o nadużycia służbowe.

Sprawa dotyczyła pierwszych mj^- 
sigcy pó okupacji, gdy po tramwajach 
krakowskich śledzili przebieg służby 
konduktorów kontrolerzy w  ubra. 
mach cywilnych. Była to pozostałość 
czysto.niemiecka, oburzająca w  swym 
założeniu moralnym j, Związek Tram , 
wajarzy szybko bardzo zaprotesto­
w ał gorąco przeciw tego rodzaju 
kontroli, ubliżającej pracownikom.

Lipińskiego oskarżył niejaki Karol 
Schulta, który zarzucił mu, iż obser­
wując oskarżonego na dystansie jed. 
nćj lin ii elektrycznej. a więc przy 
przebyciu 15 przystanów zdążył jako, 
by pobrać od 73 pasażerów pieniądze 
za przejazdy (po 6 zł. za bilet) bez 
wydania jm odnośnych biletów tram, 
wajowych.

Adwokat, dr Haber, w  gorącym 
przemówieniu podkreślił, że świadek 
S -liulz bez awansu moralnego miał 
w dawać opinię o morale długolet- 
n pracowników tramwajowych.

Dawniej „volksdeutsch“ -  obecnie szef 
bandy skazany na karę śmierci

(S) Wczoraj Sąd Wojskowy w  K ra . 
I:owie na sesji wyjazdowej w  Białej 
b dził sprawę bandy rabunkowej z 
d wódcą Karolem Drzeżelem na cze.
k .  Drzeżel posiada kompromitującą 
przeszłość, gdyż podczas okupacji był 
jednym z najzagorzalszych volksd'eut. 
schów, a po wyzwoleniu Polski wstą. 
pił natychmiast do bandy NSZ 
t .Zbik“.

Drzeżel po dokonaniu wielu' mor. 
derstw i rabunków został mianowa­
ny przez swoje władze dowódcą 
bańdy.

Po ogłoszeniu ustawy amnestyjnej 
sam ,.Żbik“ u jaw nił się. Drzeżel zaś 
zgłosił się demonstracyjnie do ujaw. 
nienia, składając broń niestety sta­
rą i bezużyteczną. Mentalność zbrod. 
n arza nie zmieniła się bynajmniej i 
nie tylko sam prowadził w  dalszym 
ciągu podwójne życie, ale również 
wszystkim swoim podwładnym żaka, 
zał pod grozą śmierci ujawnienia się.

Oskarżony znienawidzony był za.

Na rzecz ofiar powodzi
( t )  Na ręce tow. wojewody dr Pa- 

senkiewicza ob. Stanisław Niemeczek 
dyrektor cyrku „Józefiego1* przekazał 
na pomoc dla poszkodowanych przez 
powódź kwotę 20.000 zl.

Zarząd Komisji Gospodarczej pracow 
nikó.w Wydziału Aprowizacji i Handlu 
oraz Wydziału Przemysłowego Krakow­
skiego Urzędu Wojewódzkiego przeka­
zał na len cci 50.433 zł.

Krakowska Przetwórnia Mięsa — 
Spółdzielnia Pracy przeznaczyła na rzecz 
powodzian 50 kg słoniny, która została 
wysłaną do Urzędu Wojewódzkiego, w 
Pruszkowie.

Zarząd Kola PPS w Babicach przeka­
zał na akcję pomocy powodzianom — 
5.125 zł jako dochód z zabawy

nym obrażeniom, które spowodow 
ły silny krwotok.

Na miejsce wypadku zawezwano 
natychmiast Pogotowie Ratunkowe 
które skonstatowało, że ofiara wypa. 
dku Stefan Kasprzyk, znajduje się w 
agonii. Po odwiezieniu do szpitala 
chirurgicznego. Kasprzyk zinarł.

Schtdtz twierdził, że pracował w 
Tramwajach Miejskich we Lwów 
jednak nie ma na to najmniejszych 
dowodów; na zeznaniach tego rodzą, 
ju nic możną opierać się, przekre­
ślając egzystencję i pracę konduk. 
tora.

Z obliczenia Schulza wynika, że cq 
przystanek 5-ciu pasażerów wpłaca­
ło pieniądze, nic otrzymując biletów. 
Taki dzień dobroczynności dla pasa, 
żerów nie jest w ogóle do pomyśle­
nia. Jednocześnie linię tę przebył kon. 
troler umundurowany i zawodowy. 
Szczypuła, który stwierdził, że za. 
chowanie konduktora było przez ca. 
ły  czas właściwe i ani jeden pasażer 
nie wysiadł bez biletu. Ponadto 
świadkowie Lis, Kochański i inni 
stwierdzili nienaganne prowadzenie 
się służbowe oskarżonego.

Sąd Apelacyjny pod przewodni' 
twiem prezesa dra Różańskiego, przy 
wotąntach Kawęckim i dr Ostrędze 
w ydał wyrok uniewinniający całko­
wicie oskarżonego Andrzeja Lipiń. 
skiego od w iny j kary, kasując tym 
samym wyrok I  instancji.

równo przez ludność okoliczną^’ któ. 
rej był postrachem, jak również przez 
swoją własną rodzinę. Należy dodać, 
że Drzeżel posiadał cały arsenał bro. 
ni w  doskonałym stanic, nie ujaw­
niając jej.

Po wyroku podszedł do Drzeżela 
rodzony jego brat j  zawołał głośno: 
,.masz wyrok, jaki ci się słusznie na. 
leżał**.

Jedynie obecność M ilic ji Obywa, 
telskiej powstrzymała licznie zgro­
madzoną publiczność od samosądu 
nad znienawidzonym opryszkiem.

Drzeżel został skazany na karę 
śmierci. Foimas, jego zastępca na bez. 
terminowe więzienie. Markiel zaś na 
10 lat więzienia. Drzeżel będzie miał* 

' na sumieniu wyrok skazujący Fonia, 
sa, bowiem ten ostatni od dłuższego 
czasu pragnął ujawnić się.

Znaczna-część bandy nie obawiając 
się już zemsty dowódcy, objawiła 
chęć ujawnienia się.

Okręgowa Komisja Związków Zawo­
dowych w Krakowie przekazała na po­
moc dla powodzian kwotę 11.525 zi ja ­
ko całkowity dochód z pierwszego po­
ranku rewiowego.

Równocześnie Okręgowa Komisja 
Związków Zawodowych składa tą dro­
gą podziękowanie ,ob. ob. Artystom: 
Arteniskicj Beacie, Siostrom DO-RE-MI, 
Szczepańskiemu Feliksowi, Peteckiemu 
Lesławowi, Szczepkowskiemu Andrze­
jowi, Gawłowi Mieczysławowi, Różewi­
czowi Kazimierzowi, Mikułowskiemu 
Leszkowi oraz Orkiestrze T. Kluezkie- 
wicza, którzy swoim udziałem przyczy­
nili się do uświetnienia Pierwszego Po­
ranku rewiowego w dniu 20 kwietnia 
br. w sali „Uciecha”

Co, gdzie i kiedy?

RADIO

PAŃSTWOWA FILHARMONIA <w!z.
19.15 Nadzwyczajny Koncert Symfcn:'..-! 
ny w ramach uroc yblości X roczn‘ -y 
Biuierąi Karola Szymanowskiego, pyrck- 
eja d r  Latoszcwski, E. Umińska — II

. 6.51
Sygnał czasu, 7.02 Muzyka, 7,15 Wia­
domości poranne oraz przegląd pra­
sy. 7.85 Program Rozgłośni Krakowskiej 
nu dzień bieżący. 7.40 Muzyka. 8,81) In ­
formacje ogólnopolskie.. 8.10 Skrzynka 
POK. 8.50 Audycja szkolna 6lownojnus 
sycona. 9,85 Przerwa. 13,45 Kronika kra. 
kowska. 14,00 Koncert życzeń. 15.00 Mu­
zyka 'popularna. 15,25 Z życia kultural­
nego. • 15,30 Skrżyuka techmlcana. 15,40 
Popularne utwory wiolonczelowe. 16.00 
Dziennik. 16.12 Muzyka popularna. 17.00 
„Tu mówi Śląsk". 17,15 „Przy sobocie po 
robocie". 18,45 Audycja dla wsi. 18,55 
Pogadanka gospodarcza. 19.05 Z zagad­
nień świala pracy. 19.15 Audycja dla wsi 
,,1’odajemy sobie ręce" obrazek slowmOc 
niuzyciziiy. 19,45 Koncert Reklamowy. 
19,57 Sygnał O'asu. 20,02 Dziennik' wicezor 
uy. 20;20 Sprawy i ludzie. 20.30 Poga­
danka Karola Stromangara do audycji 
„Tria forlepianowo". 20.35 VIII audycja 
z cyklu „Tria fortepianowe" — Dworaak 
Dumki. 21.00 Słuchowisko. 21.25 „Nasze 
pieśni". -21,45 Audycja rozrywkowa. 22.00 
Kwadrans prozy „Popioły". 22,10 Koncert 
Orkiestry Tanecznej P. R, 23,00 Wiado­
mości dziennika radiowego. 23,15 Program 
na dzień następny. 23,25 Muzyka. 23,50 
Program Rozgłośni Krakowskiej na dzień 
następny. 23,55 Z ostatniej chwili, sygnał 
czasu, hymn i kłiniec audycji.

W Kinach
SCALA; Dusza nieujarzmione
GDAŃSK: Daleka droga
WOLNOŚĆ: Ulica złoczyńców
ŚWIT: Ich stu i ona jedna (z Deanną

Durbin)
WARSZAWA: Kryzys skończony (a Da.

nicią Darraeux)
APOLLO i SZTUKA: Rywal jego królew­

skiej mości (operetka)
UCIECHA: film najnowszej produkcji ra. 

dzieokiiej „Synowie"
WANDA: Czarodziejski kwiat

W teatrach
TEATR MIEJSKI IM. SŁOWACKIEGO

godz. 19 „Pan Damazy" Blizińskiego z 
udziałem< 'Ai. -Zelwerowicza.

MIEJSKI STARY- TEATR — duża sala
-godz. - 19si.ą „Komediant". Tragikomedia 
Wł. Bodńiokiego.

Maia 6ala — godz, 10,15 — „Rozdroże 
miłości" Jerzego Zawieyskiego.

TEATR KAMERALNY TUR-U — gpdz.
I9.ta „Pan Jowialski" Al. Fredry.

TEATR „KOMEDIA MUZYCZNA" (La­
bie® 48) — godzina 19.00 „Wiktoria i  
jej Huzar" operetka P. Abrahama.

POLSKI TEATR AKADEMICKI (*I.
18 stycznia 1 — kino „Wolność") godz.
19 „Coetaiil" — rewia

„SIEDEM KOTÓW" ul. ZybtikiewiOM 1 
godzina 19,10 „Historia świata" — 
Mariana Eilego i Jana  Kamyczka.

TATR RAPSODYCZNY (Skarbowi 2) 
godz. 20 „Samuel Zborowski" J . Slo-wac-

TEATR LALKI I AKTORA „GROTE­
SKA" godz. 17.00 „Złota Rybka" — przy, 
gody Maćka KI oska.

to otrzymamy na kartki?
Miejski W ydział Aprowizacji i Han. Mięso: (konserwy mięsne Jub ryb . 

dlu podaje do wiadomości, że w mie. nc) kat. 1 po 1 kg; kat. IR  i kąt. 11 
siącu kw.elniu wydają konstwny, skle. po 0.50 kg na odcinki N r. 28. 29, 34, 
py Spółdz. ..Pracy' i Z \v, Prac. Kole. 35 — dod. ,.C“ po 0.25 kg na odcinek 
jowych oraz sklepy prywatne, z po- N r. 5 —  dod. ,.D“ po 0.25 kg na od- 
siadanych zapasów następmjąee to- cinek N r. 8 —  względnie: konserwy 
wary: jarzynowe, krw aw a kiszka, śledzie,

ryby lub dorsze dla kat. I  po 2 kg.
Na karty żywnościowe z mieś, marca: kat. IR  i kat, I I  po 1 kg.

Cukier zamiast chleba: kat. I  od­
cinki 1—8, 17—23. 42. 43; kat. IR  od. Wyroby cukiernicze: dod. ,.D“ —  
cinki 1—8, 17— 20 po 0.07 kg na je . dla dzieci od 0— 12 lat batony -Bol- 
den odcinek; dod. „C“ odcinki 1—4 ster'* po 6 sztuk o wadze 0.04375 kg 
po 0.14 kg 'na jeden odcinek. n an i-« —i . i .

t. I  odcinek

N a  k a rty  żyw nośc iow e  :
kwietnia br.:

Cukier: kat. I  po 0.50 kg; kat. IR  po 
oa 'V.rr- Voł u  r. a dn tzrt odcin0.25 kg; kat. I i  po Ó.4Ó kg. 

ki N r. 11. 12. 13, 14; dod. 
0.25 kg; dod. ,M“ po 0.25 na 

.N r. 9.

Kakao (za mleko): dod. .,D“ (fla 
dzieci od 3—12 lat 0.20 kg ńa odcinki 
Nr. 1, 2.

Mleko kondensowane: dod. ,D “ dla 
dzieci do ła t 3-ch i dod. „M“ 'iąnjiąśt

.. . po mleka świeżego 7 puszek na odciń. 
odcinek k i 1—7 kart z miesiąca lutego oraz 

2 puszki na odcinki N r. 0 i  7 kart z 
miesiąca marca.

Tłuszcze: (ser, smalec, słonina.
margaryna, olej, boczek względnie Mydło toaletowe: dod ,D“  dla 
rąbanka) kat. I  p0 1 kg z wyjątkiem dzieci od 0—12 lat na odcinek N r. 34 
rąbanki którą wydawać należy po po 1 kawałku. Poza tysn otrzymują 
1.3* kg na odcinki Nr. 30. 31. 32 i 33 dzieci w  zakładach opieki zamkniętej 
oraz dod. ,,C“ odcinek N r. G j dod. miód pszczelny.
,.M’“ na odcinek N r. 10 po 0.25 kg, -

IV Symfonia, E Weisie — śpiew. „Har, 
nasię" wykonane b>r>l«t w całości z. ork-iel 
stril i chórem.

DZISIEJSZE ODCZYTY
Dr. J .  Stauowoki: „Serce — motor ży­

cia" — godz. 19 w sali odczytowej Ul), 
Spoi. ul. 1 Maja (Dunajewskiego) Nr. 5. 
Wstęp wolny.

Dr Si. Grochmal: „Alkoholizm a choro-' 
liy umysłowe i  dziedziczność" godz. 17 
w szkole żeńskiej, ul. Topolowa 22.

O godz. 17-le-j w au li Uniwersytetu J a ,  
gicllońskiego zostaną wygłoszone następu, 
jące diwa odczyty w języku francuskim.

„Baudelaire — Etyka i Estetyka" wy. 
głosi red. tygodnika katolickiego .„Tcmps

DZISIAJ „PAN DAMAZY"
Z ALEKSANDREM ZELWEROWICZEM
Obok gościnnych występów A. Kęrtoćra 

w „Choryin s  urojenia" i  Ludwika Sol­
skiego w „Judaszu" występ Aleksandra 
Zelwerowicza w „Panu Damazym" będzie 
trzecim wielkim przeżyciem dla braków, 
afcicj publiczności w tym sezonie. Ta 
złota seria czołowych indywidualności 
aktorskich starszego i najstarszego po. 
kolenia jest świetną okazją obejrzenia 
wielkiego kunsztu aktorstwa polskiego 
jego najlejiezyoh tradycji. Aleksande 
Zelwerowicz, jako odtwórca głównej roli 
i iuscenizator całości ufcaże się krakow­
skiej publiczności na tle  obyczajowej 
komedii Blizińakicgo. Jogo znajomość tej 
odległej Już epoki i  bogats rozwinięcie 
charakterystyki przedstawianej tam słe. 
ry  czyni z „Pana Damazego" rzecz, jedy. 
ną w swoim rodzaju. Al. Zelwerowiczowi 
sekunduje zespól w  osobach pp.: A. Klon, 
sklej, J . Oudężanki, K. Szyst-ko.Bohusz, 
Al. śląskiej, H. Gzafciego, J . Kaliszew­
skiego, K. Opalińskiego, B. Smeli i E. 
Solarskiego,

DWA OSTATNIE PRZEDSTAWIENIA 
„SAMUELA ZBOROWSKIEGO" J. Sto.
wackicgo powtórzone będ.a w Teatrze 
Rapsodycznym (Skrahowa 2) w piątek 
sobotę,'25  i  26 hm. Bilety do nabycia 
w kasie teatru  codziennie od godz. 1( 
no. Tel. 560,21.

SEKCJA MALARZY I LAKIERNIKÓW 
ZW. ZAW. ROBOTN. I PRAC. PRZEM.
BUDOWL, zawiadamia, że Walne Z gro, 
uiadzciiiie Malarzy i  Lakierników odbę­
dzie się w piątek, 25 bm. o godz. 17, w 
domu OKZZ, Eynek Gł. 34, I I I  p . w K ra . 
kowie. Obecność obowiązkowa.

WYSTAWA
„CZECHOSŁOWACJA 1(31—1945*

otwarta jest w aali Akademii Górniczej, 
Al Mickiewicza 30 _  codziennie od
10—16.tej.

Wystawa będzie otwarta do końca kwie. 
tnia br. Nadzwyczaj interesujące akspooa 
ty wystawy przyciągną z pewnością sze. 
roki-o rzesze publiczności. Watęp wolny.



Klinika „chorych44 wagonów
Jednym a poważniejszych 'działów. 

,acbn kolejowego jest wydział media* 
Bierny, na barkach którego spoczywa 
aiemal cały ciężar uruchomienia po­
ciągu. Bez sprawnie działającej -loko­
motywy, bez należycie wyposażonego 
wagonu, odpowiadającego całkowitemu 
bezpieczeństwu — nie byłoby do po­
myślenia puszczenie w ruch olbrzymiej 
machiny, jaką stanowi kolej.

GDY .WAGON JEST CHORY
Wiemy w jakim stanie znalazło się 

polskie kolejnictwo po ucieczce oku­
panta, ale czy wszyscy zdajemy sobie 
sprawę, z jakim wysiłkiem podjęte by­
ty najcięższe ze spraw kolejowych?

W tym czasie, kiedy wydziały: dro- 
•gnwy, ruchowy, elektrotechniczny przy­
gotowywały do użytku zrujnowane to­
ry, powysadzane minami zwrotnice i 
krzyżownice, mosty i aparaty zabez­
pieczające ruch pociągów — wydział 
riiechaniczuy czynił nadludzkie wysiłki 
w uporządkowaniu parowozowni, oraz 
straszliwie zdewastowanych warszta­
tów naprawczych — tych nieodzow­
nych szpitali i klinik dla chorego ta-

Kolejarze mówią „chory wagon". I w 
tym powiedzeniu wyraża się troska poi 
skiego kolejarza, dla którego wóz czy 
lokomotywa są żywym organizmem. 
„Chory organizm" należy leczyć, gdyż 
przewozi się w nim żywych ludzi. Nie 
może być mowy o zaprzęgnięciu do 
pracy „chorego taboru" bez obawy, iż 
spowodować to może utratę ludzkiego

Z GRUZÓW I POPIOŁU
Rozpoczął się szlachetny wyścig pra­

ODDZIAŁ KRAKOWSKI
Centralnego Biura Ogłoszeń i Reklamy 

Spółdzielni Ułydawniezej „Wiedza" 
Kraków, Synek BI. 30 -  tel. 585-w wewn.23

przyjmuje ogłoszenia do wszystkich pism 
w Polsce isez doliczenia dopłat..

U towarzyszy kolejarzy z mechanicznego

cy, wyścig, w czasie którego nie lićzio- 
no godzin i nie myślano o Chlebie. 
Głodni, niedostatecznie ubrani, w cza­
sie nawiększych mrozów, pracownicy 

•kolejowi krzątali się jak mrówki przy 
■ zniszczonym mrowisku.

Jedne z największych — warsztaty w 
Nowym Sączu, przystosowane do na­
prawy parowozów i wagonów osobo­
wych, przedstawiały się wręcz katastro­
falnie. Druga podobna placówka w Tar­
nowie, gdzie odbywała się naprawa 
wagonów towarowych, znajdowała się 
w identycznej sytuacji.

Z piętnastu parowozowni i pięciu 
stacyj trakcyjnych na terenie dyrekcji 
Krakowskiej — trzy zniszczone były 
całkowicie, reszta częściowo, a wszyst­
ko pozbawione mechanicznych urządzeń 
i narzędzi w 90 proc.

Z warsztatów wywiezione były obra­
biarki, a nawet konstrukcje dachowe. 
Z 81 stacyj wodnych kompletnemu zni­
szczeniu uległo 44, pozostałe zaś były 
zdekompletowane.

Z 17 zimnych parowozów, zaledwie 
7 — i to po dokonaniu koniecznych 
napraw — nadawało się do ruchu. Za­
razem w pierwszych 5-ciu dniach dwa 
parowozy wypuszczono na linię. Ro­
dziło się życie. Warsztatowcy nie usta­
wali w pracy. Podziwiać należy, jakim 
bohaterskim wysiłkiem ci zdecydowani 
ludzie wygrzebywali po prostu z gru­
zów i popiołów zniszczony tabor i 
swoim wielkim mozołem powoływali 
go do życia. W ciągu niecałego miesią­
ca, bo już w lutym 1945 uruchomiono 
warsztaty do naprawy wozów taboro­
wych i osobowych, potrzebne drzewo 
taborowe kolejarze wozili ręcznymi

i p arow o zów
wózkami z miejsoowoścr odległych o 
25 kim. od Nowego (Sącza.

UPARTYM WYSIŁKIEM, PRACĄ 
I POŚWIĘCENIEM

W r. 1946, w którym w dalszym 
ciągu prowadzona była odbudowa war­
sztatów, zdstało uruchomionych 106 
obrabiarek, oraz odbudowane dwie 
montownie parowozów.- Odlewnia brą­
zu, kuźnia, modelarnia, warsztat napra­
wy pomp, stolarnia maszynowe i'ręcz­
na, ponadto skompletowano kilka urzą­
dzeń dźwigowych.

Zależnie od' miejscowych warunków, 
dokonanych zniszczeń i ilości posiada­
nego taboru — ruch lokalny na nie­
których odcinkach podjęty został z 
nadludzkim wysiłkiem już w kilka dni 
po oswobodzeniu. Parowozownie całko­
wicie zniszczone w Tarnowie, Jaśle i 
Chabówce, uprzątnięto z gruzów, przy­
gotowując grunt pod odbudowę. Pra­
cownicy kolejowi nie. zważali na mróz 
i głód, nie pytali co im w przyszłości 
zapłacą, tylko z oałym entuzjazmem 
ludzi, oswobodzonych z jarzma niewoli, 
rzucili się do pracy, przy czym należy 
podkreślić, że w tych ciężkich, fizycz­
nych wysiłkach, stanęli w jednym sze­
regu robotnicy, urzędnicy', inżynierowie

W wyniku tych prac, podjętych przez 
pracowników, oczywiście w pierwszym 
rzędzie rekrutujących się ze służby me 
chanicznej, uruchomionych zostało w 
r. 1945 — 15 warsztatów pomocniczych 
przy parowozowniach, 44 stacyj wod­
nych oraz 20 prowizorycznych stacyj 
woduych w miejsce zniszczonych cał­
kowicie. — Pracowano narzędziami pry. 
initywuymi, bądź też przynoszonymi z 
domu przez samych kolejarzy byle tyl- 
kó nić przerywać ciągłości pracy.
C. d. n. Stefania Szadkowska

TEATR KOLEJARZA ZZK (Bocheńska 
7) Po raji ostatni sobota 2G bm. o godiz. 
19-tej, niedziela 27 bin. o godiz. 16 i 19,tej 
„Trójka Hultajska", wodewil w 3 aktach 
w 4 odsłonach J. Nestroja.
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F A B R Y K A  PRZETW O RÓ W  C H E M IC ZN Y C H , 
KOSM ETYCZNYCH I ŚRODKÓW  ODŻYW CZYCH

Ł. Lassek i Syn
KRAKÓW, Krakowska 29 (tel. 556-9’8)

Poleca swoje artykuły znanej jakości

llill: żywnościowy
ina

soM

miody
deemy

5 konfitury

Do nabyci* we wszystkich sklepach i hurtowniach.

Gospoda M  Wierzy tikiem
LOKAL STY LO W Y ico-27

KAZIMIERZ KSIRZEK
KRAKÓW, Rynek GŁ 16, TeŁ 56508

PRENUMERATA
wynosi miesięcznie z odbiorem w punk­
tach sprzedaży 75 zł. — a odnoszeniem 
do domu w Krakowie 85 zŁ — na prn- 
wincji pocztą 80 zł. — Prannmarat* 
przyjmuje: Administracja „Naprzodu", 
Kraków. Rynek Główny 10 (parter). 
Placówki Sp. „Czytelnik" na terenie aa. 
Krakowa i upoważnieni akwizytorzy. — 
Na • - ncji Pow. Kom. Polskiej Par 
tii Socjalistycznej.

OGŁOSZENIA

Ogłoszenia na 1 i 2 stronie w tekście 
za 1 mm szpalty 15 zł. Drobne ogłosze­
nia za słowo 5 zł. W niedzielę i święta 
o 5O’/« drożej. — 1 mm szpalty 20 zł, za 
tekstem 1 mm szpalty 10 zł. Poszukiwa­
nie rodzin i pracy 8 zł. Tłustym drukiem

100’Zo drożej.

ADA SARI
NIEZRÓWNANA PIEŚNIARKA

Ogólne 'zainteresowanie wzbudziła , za. 
powiedź Koneenbu-Reoi+aiu A dy. Saa-i w 
nńcdziielę 27 b. m. o godz. 12-ej w pó, 
ludiraie w sali Filharmoauii — będzie to 
prawdziwa uczta artystyczna, bowiem pro, 
gram zawiera najpiękniejs-ze .nieśni. od 
klasycznych do nowoczesnych. Przy for, 
tepiaaie Ewa Wermlkówna. Bilety już do 
nabycia “w biurae Filharmóniii oraz w 
„Orbisie".

KOMUNIKAT PAŃSTWOWEJ SZKOŁY 
UMUZYKALNIAJĄCEJ

We wtoreik, dmda 29 kwietnia 1947 r. 
w sali Konserwatorium uli Basztowa 8, 
odbędzie się VII Audycja Dmyzykalnia, 
jąca, poświęcona twórczości Karola Sny, 
mamowskiego z okazji lO.letjia . śmierci. 
Omawia d r  Stefania Łobaraęwaka.

Początek punktualnie 18.30. Wstęip wolny 
•łla wszystkich.

P . B. P . , , ORBIS41
zawiadamia, ie  25 bm. nkaże się 
w sprzedaży nowy kieszonkowy

R O Z K Ł A D  J A Z D Y
na okręg D O. K. P. Kraków ważny 
od dnia i  go maja w cenie zł 50 —
Do nabycia we wszystkich placów­
kach „ORBIS" oraz na większych 

stacjach kolejowych

Dział: koimetyczno-chemiuny
perfum y 

w ody Kotońskie
wody fryzjerskie 

kremy
pasta do podłogi 

pasta do butów
k le j b iu row y

Odbito czcionkami D rukarni N r B 
Spółdzielni Wydawniczej „Wiefek**

K raków , u l. Orzeszkowej 
Tele fon 566-53,

M—20124


